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Kolorowy kalendarz oraz horoskop na cały rok 1996

Ten numer jest nieco inny, niż wszystkie tegoroczne. 
Wierzymy, że ogarnięci jeszcze atmosferą świąteczną 
nie bardzo mamy czas podążać za bieżącymi wy­
darzeniami, lecz jeszcze mamy chętkę na relaks, a bliski 
koniec roku skłania raczej do refleksji nad minionym.

Oddajemy więc w Wasze ręce ostatni w tym roku,
dwieście pierwszy numer Pałuk: podsumowujące - roz­
rywkowy. Szczęśliwego Nowego Rokuj PAŁUKIZ■

Wielka Orkiestra 
Świątecznej Pomocy

Po raz trzeci 
w Żninie
7 stycznia przyszłego roku zosta­

nie zorganizowana Wielka Orkiestra 
Świątecznej Pomocy. O godz. 1600 w 
sali widowiskowej Żnińskiego Domu 
Kultury odbędzie się koncert zespo­
łów muzycznych ze Żnina i Bydgosz­
czy (szczegóły wkrótce). Pieniądze uzy­
skane ze sprzedaży biletów (cena 5 zł) 
będą w całości przekazane na Wielką 
Orkiestrę Świątecznej Pomocy. Ale to 
nie wszystko. Żniński Dom Kultury 
Wraz z dyrekcjami żnińskich szkół śred­
nich zebrali grupy młodzieży, które przez 
cały dzień będą zbierały pieniądze na 
terenie miasta. cd. nas. 3

W przyszłym roku

Biblioteka 
do komitetu
Zaawansowanie prac przy budo­

wie szkoły nr 5 w Żninie pozwala 
przypuszczać, że w przyszłym roku 
zwolniony zostanie przez oświatę bu­
dynek przy ul. Mickiewicza 4, który 
decyzją Rady Miejskiej przeznaczo­
ny zostanie na potrzeby Gminnej Bi­
blioteki Publicznej.

W związku z tym przygotowany 
został przez bibliotekę plan adaptacji 
tego budynku, istnieją również szan­
se na przydział w przyszłorocznym 
budżecie przynajmniej części środ­
ków finansowych na jego realizację. 
Czame sny o trawionym wilgocią i 
grzybami księgozbiorze rozwiałyby 
się wtedy bezpowrotnie. (mj)

Najważniejsze wydarzenia w Żninie w roku 1995

Rok pod znakiem ekologii
i przekształceń własnościowych
Do sukcesów można zaliczyć uzy­

skanie - po ciężkich bojach - kredytu 
? Narodowego Funduszu Ochrony 
Środowiska. Dzięki tym funduszom 
będzie zmodernizowana oczyszczal­
nia, w Górze zostaną skanalizowane 
Ulice, wybudowana zostanie przepom­
pownia. Część pieniędzy będzie prze­
inaczona na dalszą budowę kolektora 
^nin-Gąsawa. 

Wśród spraw związanych z ekolo­
gią plusem jest zainstalowanie pojem­
ników na śmieci na niektórych żnińs­
kich wsiach. Porażką jest nie zarejes- 
teowanie Pałuckiej Fundacji Ekologi- 
uznej.

W tym roku wyprzedano wszyst­

kie nie zagospodarowane obiekty ko­
munalne.

Nie udało się złagodzić bezrobo­
cia, sytuacja mieszkaniowa nie popra­
wiła się. Sukcesem jest przeprowa­
dzenie remontów w wielu szkołach i 
przedszkolach, porażką - ciągnąca się 
budowa żnińskiej piątki.

Poprawiono nawierzchnię wielu 
chodników w mieście, wybudowano 
drogę Żnin-Rydlewo-Podgórzyn. Po­
prawiono stan dróg Gorzyce-Docha- 
nowo, Slabomierz-Słębowo, Uściko- 
wo-Kaczkowo, jednak na wsiach jest 
jeszcze wiele dróg wymagających mo­
dernizacji.

Oddanie browaru w ręce spadko­

bierców ostatniego właściciela, w wy­
niku czego nie funkcjonuje, a także 
słuszne, ale niepopularne wśród spo­
łeczeństwa, zwrócenie Sufraganii Koś­
ciołowi - te fakty jedni policzą za 
sukces, drudzy - wręcz przeciwnie.

Bezdyskusyjnym sukcesem jest za 
to zakup Żefamu przez konsorcjum 
Köhler + Bovenkamp. Zakup urato­
wał zakład przed powolnym upad­
kiem, a załodze zapewnił dalszą pracę 
z perspektywami na przyszłość. Pod 
koniec roku wydarzenie to jednak 
przyćmiła wiadomość o zamiarze in­
westowania w Żninie przez Pepsi- 
Colț.

SŁAWOMIR KUJAWA

Najważniejsze wydarzenia roku 1995 w Szubinie

Miejski gaz, obwodnica, 
ożywienie gospodarcze, 
zmiany polityczne
W 1995 r. w Szubinie miały miejsce dwa wydarzenia 

szczególne - od trzeciego kwietnia pierwsi mieszkańcy 
miasta korzystają z gazu miejskiego, a z początkiem grudnia 
otwarto tak zwaną małą obwodnicę.

29 kwietnia oficjalnie otwarto 
adaptowane obiekty dla potrzeb Jed­
nostki Ratowniczo-Gaśniczej i Ko­
mendy Rejonowej Państwowej Straży 
Pożarnej w Szubinie.

11 listopada odsłonięto na placu 
Kościelnym pomnik Ofiar Zbrodni 
Hitlerowskich i Komùnistycznych 
1939-1989.

Zakład Rowerowy ROMET w Ko­
walewie Wlkp. został laureatem kon­
kursu Teraz Polska oraz zdobył złoty 
medal podczas ІП Międzynarodowych 
Targów Rowerowych i Motocyklo­
wych Cycling-Moto-Expo '95.

Zarząd Miejski nie otrzyntał abso­
lutorium. Wybrany został nowy bur­
mistrz i jego zastępca. Wbrew wcześ­
niejszym zapowiedziom nie została 
zakończona budowa oczyszczalni ście­
ków w Szubinie. Pojawił się problem 
związany z podpisaniem umowy w 
sprawie budowy .oczyszczalni ście­
ków w Królikowie.

Przewodniczący Rady Miejskiej w 
Szubinie Waldemar Szaliński do naj­
ważniejszych wydarzeń zalicza m.in. 
wygranie przez amerykańską firmę 
Amoco przetargu na ziemię, na której 
powstanie kompleks paliwowo-ener­
getyczny. Zatrudnienie znajdzie tam 
około czterdziestu osób.

Do sukcesów zalicza moderniza­
cję szpitala. 16 października urucho­
mione zostały tam pierwsze windy.

Burmistrz Andrzej Wrona do­
strzega ożywienie gospodarcze gminy 
związane z uruchomieniem nowych 
firm m.in. Hejs - Bardzo liczymy na 
to, że inwestycje spowodują spadek 
bezrobocia, co jest zadaniem priory­
tetowym - mówi.

RYSZARD NOWICKI

KLUB DISCO 
w Jadownikach

(po byłej restauracji) 
zaprasza na



Jak chciałbyś spędzić
sylwestra?
Zapytaliśmy kilkadziesiąt osób o ich marzenia. Jak wyglądałby 

ich sylwester, gdyby nie byli skrępowani finansami, układami, 
rodziną. Słowem - jaki jest sylwester ich marzeń.

- Marzy mi się sylwester z moją 
małżonką Ewą, gdzieś w górach, gdzie 
leży dużo śniegu, skrzą się gwiazdy w 
parze z księżycem, wkoło las, cisza i 
spokój przerywany trzaskiem płoną­
cych drew w ognisku. Życzę sobie, 
aby powitany w spokoju Nowy Rok 
1996 był tak spokojny, jak jego powi­
tanie.

Grzegorz Jakubiak
■wójt gminy Damasławek

- Gdyby było to możliwe to tygod­
niowy sylwester chcialbym spędzić na 
bezludnej wyspie.

Zdzisław Kuczma 
wójt gminy Gąsawa

- W tym roku chciałabym spędzić 
sylwestra po raz pierwszy od wielu, 
wielu lat w zaciszu domowego ognis­
ka, z moją najbliższą rodziną - mężem 
i dziećmi. Nie wiem, czy będzie to 
możliwe. Jestem osobą publiczną. Ten 
dzień jest dniem szczególnym. Z pe­
wnością będę musíala złożyć wiele 
oficjalnych życzeń. Na pewno nasza 
sylwestrowa tradycja, która rozpoczę­
ła się w ubiegłym roku, polegająca na 
składaniu oficjalnych życzeń o godz. 
2400 z siedziby władz naszego miasta 

musi być kultywowana. W związku z 
powyższym pewnie zweryfikuję moje 
głębokie, szczere oczekiwania i jed­
nak udam się z mężem na jeden z 
wielu balów, które odbędą się na tere­
nie naszej gminy.

Ewa Gołąb 
burmistrz Barcina

- Sylwestra pragnę spędzić w gro­
nie rodzinnym. Codzienna, wyczer­
pująca praca powoduje, że ten sposób 
witania Nowego Roku jest mi najbliż­
szy. W marzeniach wspaniałym speł­
nieniem moich oczekiwań byłoby spę­
dzenie tego ostatniego dnia roku z 
rodziną, w rejsie statkiem po ciepłych 
wodach Oceanu Atlantyckiego.

Z okazji zbliżającego się Nowego 
Roku życzę wszystkim mieszkańcom 
Miasta i Gminy Łabiszyn zdrowia, 
wszelkiej pomyślności, sukcesów w 
pracy zawodowej oraz spełnienia naj­
skrytszych marzeń - nie mniejszych 
niż moje.

Jerzy Karadymus 
burmistrz Łabiszyna

- Sylwestrowym wieczór i noc naj­
chętniej spędziłbym wraz z żoną w 
gronie przyjaciół i dobrych znajo­

mych. w otoczeniu zimowej scenerii.
Leszek Jakubowski 

burmistrz Żnina
- Do godz. 2000 pragnę spędzić 

sylwestra z córkami w domu. A na­
stępnie z żoną i gronem przyjaciół na 
zabawie.

Andrzej Wrona 
burmistrz Szubina

- Pragnę ten dzień spędzić z naj­
bliższymi osobami, które darzę zaufa­
niem.

Waldemar Szaliński 
przewodniczący Rady Miejskiej w 

Szubinie
- Chęiałbym ten dzień spędzić z 

mieszkańcami Szubina na balu podsu­
mowującym 1995 roku.

Ignacy Pogodziński 
wiceburmistrz Szubina

- Chcialbym spędzić sylwestra w 
gronie rodzinnym.

Józef Sosnowski 
wójt gminy Rogowo

- Znaleźć się w środku pięknych 
gór - mogą być Tatry - w ciszy i 
spokoju.

Stanisława Łagowska 
wójt gminy Dąbrowa Mogileńska

- Wyspać się.
Maciej Grzmiel 

właściciel firmy "Magraf"

- Najważniejsze jest, aby dzień ten 
spędzić szczęśliwie.

Antoni Przedborski 
burmistrz Janowca

- Sylwestra? Z rodziną w alpejs­
kim kurorcie - to moje jak dotychczas 
nie spełnione marzenie.

Zbigniew Jaszczuk 
kierownik Urzędu Rejonowego

- Marzyłbym o tym, aby w końcu 
odetkać odpływ wody z wanny, za­
łożyć brakujące gniazdko w pokoju, 
odmalować stół i założyć roletę, która 
czeka na to już rok, a potem przy 
chłodnym piwie porządkować z żoną 
zdjęcia. To byłby Sylwester!

Dominik Księski 
wydawca i naczelny tygodnika "Pałuki"
- Z. rodziną i przyjaciółmi na ele­

ganckiej zabawie sylwestrowo-nowo- 
rocznej.

Krystian Stypczyński 
prezes MKS Pałuczanka Żnin

- Marzę o spędzeniu sylwestra z 
rodziną w leśniczówce u znajomych 
na Słowacji. Ze względu na trudny 
dojazd nie mogę się na to zdobyć od 
dwóch lat.

Beata Turek 
polonistka ze Żnina

- Z. rodziną na Wyspach Bahama.
Krzysztof Bachora 

właściciel sklepu "Majster"
- Pragnąłbym spędzić ten dzień w 

Londynie na Trafalgar Square lub w 
Wenecji, wesoło, na pewno z żoną, 
najlepiej w otoczeniu ludzi, których 
nie znam. Jedenaście lat temu spę­
dziłem sylwestra w Budapeszcie na 

ulicy, wśród obcych ludzi i do dzisiaj 
z sentymentem wspominam te chwile.

Jan Jarmuż
właściciel firmy "Jantex" w Żninie

- Na dyskotece w Wapnie z szało­
wą blondynką przetańczyć do białego 
rana.

uczeń Zespołu Szkół Mechanicznych w 
Żninie

- Chcialbym spędzić sylwestra nad 
Morzem Bałtyckim.

Edward, przedsiębiorca ze Żnina
- Na balu przebierańców, bez prze­

pychu, ale fajnie i koniecznie nad 
morzem, może być na płynącym stat­
ku.

ładna blondynka z Gąsawy

- Chciałabym być na balu z no­
wym prezydentem, w ekskluzywnym 
lokalu i w towarzystwie ludzi z jego 
otoczenia. Byłby to czas oderwany od 
szarej rzeczywistości, w świecie dla 
mnie niedostępnym.

wielbicielka Olka z Janowca
- W gronie osób, wśród których 

czuję się dobrze.
realistka z Janowca

- Na Hawajach z przyjaciółmi, al­
bo chociaż w Warszawie.

Zygmunt, barman z Gąsawy
- Wreszcie się wyspać, zawsze 'v 

sylwestra pracuję.
Olek, kucharz z Gąsawy

Na balu sylwestrowym w towa­
rzystwie przyjaciół

Marek z Gąsawy

- Z żoną w ciemnym lokalu.
"Bułeczka՞ 

zebrali: (m, sk, cz, jćm, wa)

ľP DLA WSZYSTKICH GATUNKÓW 
ZWIERZĄT!
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POLECAMY W CIĄGŁEJ SPRZEDAŻY:

*SUPERKONCENTRATY10%: Surwit-P, Surwlt-W, 
Surwlt-T, Surwlt-L,

° KONCENTRATY 20%:
Orwit-P, Orwit-W, Orwit-T, 
Orwlt-T Plus, Orwlt-L,

* PASZE GRANULOWANE: Prestarter, Starter, Grower, 
Finiszer,

‘PASZEPEŁNOPORCJOWE: 
-SYPKIE

Prosię, Warchlak, 
Tucznik, Locha,

‘PASZE DROBIOWE: 
-GRANULOWANE

DKA-S, DKA-G, DKA-F, 
DJ-1, DK, DKM-1, DKM-2

PROWADZIMY CIĄGŁY SKUP ZBÓŻ WEDŁUG AKTUALNYCH CEN 
• * ♦

BIURO HANDLOWE - ul. Gronowa 22,61-680 Poznań, tal. (061) 213-200, 
213-201,213-153, fax (061 ) 213-153, tel. komórkowy 0-90607152 

WYTWÓRNIA PASZ - MAGAZYN ZBOŻOWY -
62-436 Orchowo, ul. Zbożowa 1, tel. komórkowy 0-90-604046* * *

PUNKTY SPRZEDAŻY:

- Romualda Zawadzka, Mokre 81,88-306 Dąbrowa, tel. (0-533) 532-02,
- Lucyna Lipińska, Podgórzyn 44, 88-400 Żnin, tel. (0-534) 219-13,

*
*
*
*
*
*
*
*

Wszystkim 
Klientom 

najserdeczniejsze
życzenia 
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*
*
*
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życzy
Firma

szczęścia i
wszelkiej pomyślności w
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- Firma Handlowa Jóźwiakowski, 62-110 Damasławek, ul. Żnińska 11, tel. (0-67) 613-085,

- Jerzy Juchniewicz, Komratowo 1,88-410 Gąsawa, tel. Gąsawa 160.
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Jak minął rok 1995?
՜ W pracy zawodowej 

nie można narzekać, wszy­
stkie poważniejsze prze­
stępstwa zostały wykryte, 

fei nejwięcej kłopotów jest z 
drobnymi kradzieżami. W 

i ^iu osobistym dobrze, 
i “ez większych kłopotów i 
I zmartwień.

policjant z Kcyni 
i ՝ Rok minął dobrze. 
I Cieszę się, że mam pracę.

Kazimierz Dziennik 
listonosz z Łabiszyna 

I - Rodzina mi się po- 
I "'iększyła. Żona urodziła 
‘ córkę. Jestem szczęśliwy. 

Pracownik KCW Kujawy ХЛ.
- Bez wielkich wyda- 

heń.
pracownik Urzędu 

Miejskiego w Żninie
• Bardzo aktywnie dzia­

dem w organizowaniu uro­
czystości jubileuszowych 
չՕՕ-lecia Janowca. W kon- 
't'rsie na najładniejszą po- 
^Șj? zadbałem o piękny 
"Tgląd mego domu i oto- 
tZenia.

Eugeniusz Kucharski 
z Janowca 

՝ W pracy pomyślnie i 
Zadawalająco. Osobiście 
r°k udany, bez kłopotów, 
Sžczególnie urlop i waka­
cje.

A «t a'vans społeczno-za- 
owy. Jednym słowem,

urzędniczka z Kcyni 
, ' Rok normalny, tak jak 
'azdy poprzedni. Na uwa- 

Zasługuje wybór nowe- 
a° Prezydenta, dla niejed­
nych był to szok.

palacz c.o. z Miastowic
' Był to rok trudny fi­

nansowo. Środki pienięż­
ne pozwoliły tylko na 
trzymanie obiektu. Mi- 

. 0 *o odbyło się sporo 
"rtprez. Poszerzyliśmy ba- 

° stanowisko plenero­
we.

Stefan Kryszak 
dyrektor Centrum Kultury, 

Rozrywki i Rekreacji w 
Łabiszynie 

. ' Mijający rok ocenił- 
jako średni - tak jeże- 

chodzi o sukcesy i po- 
Wymagał dużego wy- 

«ku w zakresie wykonania 
^Planowanych przedsięw- 

na rzecz mieszkańców 
^rrriny i wielkich zabiegów 

Pozyskanie środków fina- 
ľ°Wych, ze względu na ni- 

dochody własnego bu- 
/Zctu. Jestem przeświadczo- 
Ր że doświadczenia od­

wodzącego roku pozwolą 
կ zwiększenie działań w 
^crunku sprostania oczeki- 

np mieszkańców miasta i 
®hiny.

Jerzy Karadynnis 
burmistrz Łabiszyna 

Piț .R°k tek։ sobie, tylko 
s. niędzy ciągle malo, a 
./ո mi ciągle o nie glo- 
ę Suszy.

Zniński hydraulik 
ty ' O, bardzo dobrze. 
֊ ľszlam za mąż, kupiłam 
Jąkanie. Żeby tak za 
4ł 'Vszystk° mi się uda- 

0- No i więcej szmalu. 
sprzedawczyni ze Żnina 

Nastąpiła poprawa 
կ So stanu zdrowia, mia- 
W’ bardzo udane waka-

> a pod koniec roku uzy- 
՝ am awans snołeczno-za- ■

jeanym słowem, 
41 oył dla mnie pomyślny, 
maria Filipiak z Janowca 

u' Był to rok trudny, 
*n zaskoczeń, dużych

niewiadomych. Państwo 
pozbywa się niepotrzeb­
nego balastu i przekazuje 
młodej demokracji więcej 
obowiązków i zadań, któ­
re nie są poparte zaple­
czem finansowym. Samo­
rządy nie boją się obo­
wiązków', ale nie mogą się 
udusić we własnym sosie. 
Największe problemy ma­
my z pozyskaniem no­
wych źródeł finansowania 
w niepewnej gospodarce 
gminnej. Nasza gmina nie 
posiada dużych przedsię­
biorstw czy banków, z któ­
rych możnaby czerpać ko­
rzyści. Jesteśmy gminą rol­
niczą obciążoną negatyw­
nymi czynnikami transfor­
macji społecznej. Wieś naj­
bardziej odcierpiała zła­
manie gospodarcze w na­
szym kraju i na niej to 
załamanie najbardziej się 
odbiło.

Waldemar Szaliński 
przewodniczący Rady 
Miejskiej w Szubinie

- Był to rok trudny. 
Musiałem podjąć decyzję 
o zmianie stanowiska. Z 
poprzednią firmą byłem 
związany od początku lat 
siedemdziesiątych. Nie by­
ło łatwą sprawą przejść do 
pracy w samorządzie. 
Obecnie mam satysfakcję, 
że jeżeli trafi się z decy­
zją, to onä՜ owocuje. Mam 
bardzo dużo obowiązków, 
ale są też pozytywne osią­
gnięcia, które cieszą.

Andrzej Wrona 
burmistrz Szubina

- Osobiście nie najgo­
rzej. Satysfakcję może bę­
dę odczuwał 31 grudnia.

Ignacy Pogodziński 
wiceburmistrz Szubina

- Byl to rok fatalny. 
Straciłem pracę. Mam na­
dzieję, że 1996 rok będzie 
rokiem spokojniejszym i 
znajdę pracę.

bezrobotny z Barcina
- Bardzo pozytywnie. 

Zmieniłem niedawno sta­
nowisko i z niego czerpię 
dużą satysfakcję zawodo­
wą.

pracownik Urzędu 
Rejonowego w Żninie

- Straciłam jedną pra­
cę, poszłam do drugiego 
zakładu - rozpad! się, nie 
zapłacono wszystkiego co 
się należy. Dostałam kuro­
niówkę i nerwicę też.

tnińska szwaczka
- Rok 1995 byl dla mo­

jej rodziny rokiem udanym. 
Wprowadziłam się do no­
wo wybudowanego, włas­
nego mieszkania.

szczęśliwa z Janowca
- Rok minął na wytę­

żonej nauce przed maturą. 
W sporcie uzyskałem П 
kategorię szachową i ПІ 
klasę sportową. Był to dla 
mnie rok pomyślny.

Marcin Szymkowiak 
uczeń IV klasy LO w Żninie

- Jak może minąć rok 
dla bezrobotnego? Oczy­
wiście na ciągłym złudze­
niu, że może uda się zła­
pać jakąś pracę. Takim 
złudnym okazał się dla 
mnie 1995 roku. Zanosi 
się, że następny będzie 
podobny.

bezrobotny z Janowca 
odpowiedzi zebrali: 

m,sk,czjóm

Jubileusz uczczony inwestycjami
Rok 1995 do historii przejdzie jako rok 

obchodów jubileuszu 700-lecia miasta.
Obchody rozpoczęto w noc sylwestrową 

na placu Wolności lampką szampana i prze­
mówieniem burmnistrza przy wystrzałach pe­
tard oraz iluminacji świetlnej.

Dalsze miesiące zaowocowały wydaniem 
książki Dzieje Janowca Wielkopolskiego oraz 
pamiątkowego medalu. Na dłu­
go w pamięci mieszkańców po­
zostaną kulminacyjne uroczys­
tości i imprezy, jakie odbyły się 

■w maju. Zaliczyć do nich trzeba 
mszę św. na placu Wolności 
koncelebrowaną przez metro­
politę gnieźnieńskiego arcybis­
kupa księdza Henryka Mu­
szyńskiego, występy wspania­
łych chórów i orkiestr z Holan­
dii, pokaz skoków spadochro­
nowych, przeloty samolotem i 
helikopterami nad miastem i 
wreszcie występ Eleni.

Gościł gród nad Wełną se­
natorów, posłów i wicewoje­
wodę bydgoskiego. Przybył oso­
biście wojewoda poznański dr
Włodzimierz Łęcki, a także burmistrzowie i 
wójtowie sąsiednich gmin. Obchody jubileu­
szowe zostaną upamiętnione tablicą na bu­
dynku ratusza.

W kończącym się roku wybudowano kilka 
obiektów komunalnych. Jednym z nich jest 
oczyszczalnia ścieków zbudowana w krótkim 
czasie dzięki operatywności poprzedniego bu­

rmistrza Romana Drgasa i członków Zarządu 
Miejskiego. Oni to zapoczątkowali dzieło, które 
równie energicznie kontynuował burmistrz An­
toni Przedborski z członkami Zarządu Miejs­
kiego. Obiekt wart jest blisko 20 miliardów 
starych złotych. Wybudowano też przepompo­
wnię oraz sieć kolektorów ściekowych przy 
kilku ulicach o łącznej długości ponad 3 km.

Dzięki temu Wełna przestanie być miejskim 
zlewiskiem nieczystości.

Długo czekał Janowiec na automatyczną 
centralę telefoniczną. Doczekał się w jej w 
1995 r. Aparaty na korbkę poszły do lamusa.

Gminna władza nie wszystkie pieniądze 
przeznaczyła na inwestycje miejskie. Ważnym 
wydarzeniem była budowa wodociągu w Świąt-

kowie. Rozpoczęto ją w 1994 roku, jed­
nak większość robót przypadła na rok 
bieżący. Podstawowa nitka wodociągowa 
ma ponad 20 km, zamontowano 88 przy­
łączy do budynków.

Zmodernizowano drogę wojewódzką 
Janowiec-Łopienno oraz utwardzono 750 
metrowy odcinek drogi wiejskiej Świąt- 

kowo-Zrazim.
Po rocznym przestoju Za­

kłady Mięsne wznowiły skup 
trzody i produkcję, dzięki cze­
mu kilkudziesięciu pracowni­
ków mogło wrócić do pracy. 
Oddaliło się widmo upadku 
tak związanego z miastem za­
kładu. Trafił on do jednego z 
15 Narodowych Funduszy In­
westycyjnych.

Mijający rok w gminie 
Janowiec nie obfitował wy­
łącznie w sukcesy. Nic nie 
zmieniło się w zakresie prob­
lemu bezrobocia. Cóż zna­
czy zatrudnienie kilku osób 
do prac publicznych czy in­
terwencyjnych skoro niemal 

1000 mieszkańców pozbawionych jest 
nadziei na podjęcie pracy? Wizję złago­
dzenie tego tego zjawiska przedstawiło 
kilku kandydatów przed wyborami samo­
rządowymi. Kiedy zostali radnymi, o swo­
ich propozycjach zapomnieli.

CZESLAW CZULIŃSKI

Rochu!
Wymiatać, 
czy nie?
Na widok kominiarza za guzik 

chwyć... Ba, tylko za który? Swój czy 
kominiarza?

W iększość z nas widząc kominiarza reaguje w ten 
sam sposób i chwyta się za swój guzik na szczęście. 
Gdyby jednak chwycili za guzik kominiarza...

W umundurowaniu kominiarskim jest trzynaście 
guzików i każdy z nich ma inne znaczenie. Mimo 
usilnych zabiegów nie udało mi się ich poznać. 
Tajemnica zawodowa. Podobno gdybyśmy znali ich 
znaczenie, kominiarze chodziliby bez nich.

Znamy ich z widzenia, rzadziej z imienia i 
nazwiska, ale sympatycznego mistrza kominiars­
kiego Zenona Zaradę mieszkańcy z jego rewiru 
działania znają bardzo dobrze. Zawód, którego pa­
tronem jest św. Florian, a który wykonuje Zenon 
Zarada jest tradycją rodzinną. Ojciec, obecnie eme­
ryt, był kominiarzem, brat wykonuje ten zawód, a 
syn Marcin praktykuje u ojca.

Zakład z Gąsawy jest zrzeszony w Korporacji 
Kominiarskiej w Bydgoszczy. Korporacja swoim 
zasięgiem obejmuje trzy województwa bydgoskie, 
toruńskie i włocławskie. Natomiast główny zarząd 
mieści się w Opolu. Wśród zrzeszonej braci komi­
niarskiej nie ma ani jednej kobiety-kominiarza.

Zostać kominiarzem może każdy kto ukończy 
szkolę zawodową, odbędzie praktyczna naukę za­
wodu i zda egzamin czeladniczy przed komisją. Po 
dwóch latach pracy w zawodzie można przystąpić 
do egzaminów mistrzowskich.

Wyposażenie kominiarza składa się z dwóch 
ubiorów letniego i zimowego, cylindra, keplika, nara­
miennika, pasa z kluczami, kuli z liną, szczotki, 
przepychacza, sztilu-miotły na kiju, zmiotki, łyżki 
raportówki i najważniejsze - pogodnej twarzy. Naj­
trudniejszym okresem w pracy jest zima, a najprzyje­
mniejsza jest wiosna i lato.

Z obserwacji mistrza kominiarskiego Zenona 
Zarady wynika, że kominy dymią, jak dymiły, 
ponieważ wiele przewodów kominowych jest już 
bardzo starych i nie przystosowanych do istnieją­
cych palenisk, co może być powodem groźnych 
wypadków. ,

Oprócz szczęśliwych mieszkańców, których spoty­
ka, najszczęśliwszą jest jego żona, bo ma pewność, że 
kominiarz zawsze przyniesie szczęście.

JACEK MIELCARZEWICZ 

Wielka Orkiestra 
Świątecznej Pomocy

Po raz 
trzeci 
w Żninie 
ciąg dalszy ze strony 1
Uwaga! Każdy uczeń zbierają­

cy pieniądze będzie miał identyfi­
kator Wielkiej Orkiestry Świąte­
cznej Pomocy ze zdjęciem, imie­
niem i nazwiskiem oraz puszkę na 
pieniądze. Ludziom bez identyfi­
katorów prosimy nie dawać pie­
niędzy, gdyż nie wiadomo dokąd 
one trafią.

Wpłacający pieniądze dostaną 
czerwone serduszka Wielkiej Or­
kiestry Świątecznej Pomocy. Nie 
wiadomo jednak, czy starczy ich 
dla wszystkich. Ci, którzy nie do­
staną naklejki będą mieli przecież 
i tak radość i satysfakcję z serdu­
szka uratowanego dziecka. Liczy­
my na Państwa hojność i mamy 
nadzieję, że uda nam się zebrać 
równie wysoką kwotę jak rok te­
mu. Pomyślmy, że nasze pienią­
dze mogą uratować życie dziecka.

JĘDRZEJ DOBACZEWSKI

Dzięki poznańskiemu wojewodzie

Z Janowca 
do Gniezna 
równiej
Wojewoda poznański Włodzimierz Łęcki do­

trzymał słowa danego podczas pobytu w Janowcu 
na uroczystościach 700-lecia miasta. Chodzi o 
przeprowadzenie modernizacji odcinka drogi woje­
wódzkiej Kcynia-Janowiec-Pobiedziska od granicy 
województwa bydgoskiego do Łopienna.

Przed kilku dniami odbyło się oficjalne przecię­
cie wstęgi przez wojewodę poznańskiego. Przed­
tem proboszcz parafii w Łopiennie ksiądz Henryk 
Grubich dokonał ceremonii poświęcenia zmoder­
nizowanej drogi. Sołtys Łopienna Adam Pilarows- 
ki wręczył kwiaty, a wójt gminy Mieleszyn Roman 
Sypniewski i burmistrz Janowca Antoni Przed­
borski podziękowali wojewodzie za dotrzymanie 
obietnicy. Gospodarz województwa poznańskiego 
podkreślił solidność wykonawcy remontu drogi 
oraz poinformował, że w przyszłym roku podobną 
nawierzchnię otrzyma odcinek Łopienno-Dobieje- 
wo.

W ten sposób jazda samochodem z Janowca do 
Poznania nie będzie zmorą dla kierowców.

CZESLAW CZULIŃSKI

Zapraszamy do zabawy
pięciolatków
23 lutego nasza gazeta święto­

wać będzie pięciolecie. Radość z 
okazji jubileuszu chcemy dzie­
lić z dziećmi, które urodziły 
się w roku 1991 - w tym 
samym, co nasza gazeta, 
dorastały i budziły takie 
emocje wśród swoich ro­
dziców, jak my wśród Czy­
telników.

W związku z tym prosi­
my, aby pięciolatkowie wzięli
udział w konkursie pt. "Tu 
mieszkam". Narysujcie coś, co 
opowiadałoby o miejscu Waszego 
zamieszkania. Technika dowolna, dla 
nas najważniejszy będzie autor.

Prosimy serdecznie, aby panie 
nauczycielki w przedszkolach i 
świetlicach pomogły małym auto­
rom. Prace przyjmować będziemy 
do 1 lutego 1996 roku, rozstrzyg­

nięcie nastąpi w dniu ju­
bileuszu, 23 lutego 1996 roku.

Oprócz nagrodzenia naj­
lepszych prac, będziemy też 
losowali nagrody spośród 
wszystkich uczestników kon­
kursu.
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Rok 1995 w 
Damasławku
Miniony rok był bardzo pra­

cowity. Dzięki spokojnej i o- 
wocnej współpracy między Za­
rządem Gminy oraz Radą Gmi­
ny udało się nam wiele osiąg­
nąć. Sukcesem jest na pewno 
otwarcie ośrodka zdrowia w 
Niemczynie. Niewątpliwym o- 
siągnięciem Rady Gminy jest 
fakt, że będzie ona kontynuo­
wać budowę dalszej części 
szkoły podstawowej. Bardzo 
nas cieszy otwarcie komplek­
su sportowo-rekreacyjnego i 
doprowadzenie do finału spra­
wy mieszkania przy ul. Kcyńs- 
kiej 10.

Do zalet 1995 roku zali­
czyć mogę dobrą współpracę z 
pracownikami Urzędu Gminy, 
którym kieruję. Zniknęło nie­
dowierzanie, z którym spoty­
kałem się na początku pracy, 
przekonałem, że wójt-nauczy- 
ciel może kierować rolniczą 
gminą.

Pracownicy urzędu pełnią 
rolę służebną w stosunku do 
mieszkańców gminy.

W roku 1996 pojawi się 
nowy problem. Będzie nim 
przejście szkół pod adminis­
trowanie gminy. Gmina otrzy­
mywać będzie subwencje od 
Ministerstwa Edukacji Naro­
dowej na podstawie nierzeczy­
wistego budżetu gminy. Dług, 
jaki posiada oświata gminna, 
wynosi 600 min. starych zło­
tych. Zaważy to na na budże­
cie.

Za przegraną w mijającym 
roku uważam fakt odejścia z 
Rady Gminy trzech osób, któ­
rym w wyborach samorządo­
wych społeczeństwo zaufało. 
Zdobyli oni doświadczenie w 
pracy na rzecz gminy, a usta­
wa pozbawiła ich możliwości 
pracy.

GRZEGORZ JAKUBIK 
wójt Gminy Damasławek

Rok 1995 
w Dąbrowie 
Rok minął pomyślnie. Mo­

żna dostrzec wiele prac wyko­
nanych pod nadzorem władz 
samorządowych gminy.

Utwardzono wiele dróg, 
przebudowano stare i wybudo­
wano nowe chodniki w róż­
nych miejscowościach. Wyda- 
je mi się jednak, że lepiej było­
by zrobić mniej, ale kostką z 
poi-bruku, niż kłaść tradycyjne 
płytki, które pękają i nie leżą 
równo.

Przebudowano komisariat, 
poszerzono wjazd, wykonano 
nowa bramę i kilka metrów 
nowego płotu przy szkole pod­
stawowej w Dąbrowie, położo­
no nową posadzkę w pomiesz­
czeniach Urzędu Gminy.

Widać ekipy monterskie, 
które kończą ostatni etap za­
kładania telefonów, co w pełni 
zaspokoi potrzeby mieszkań­
ców gminy.

Do plusów należy też zali­
czyć częste kontrole ekipy ko­
nserwującej oświetlenie uli­
czne. Wszelkie awarie są na 
bieżąco usuwane. Wykonano 
jeszcze wiele innych drobniej­
szych prac.

Czy można było zrobić wię­
cej? Potrzeby na pewno są wię­
ksze, chęci i życzenia też, ale 
można zrobić tylko tyle, na ile 
posiada się środki. Niestety w 
gminie Dąbrowa nie są one 
duże.

PAWEŁ DOMAGALSKI

Najważniejsze wydarzenia w Gąsawie w roku 1995
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Najważniejsze wydarzenia w 
mijającym roku można general­
nie podzielić na trzy zasadnicze 
nurty: gospodarczy, kulturalny i 
sportowy. Wydarzenia sportowe 
z gminy Gąsawa zostały umiesz­
czone w innym artykule, kultu­
ralne - poniżej na rysunkach 
(należałoby jeszcze dorysować 
coś o kręceniu w Biskupinie 
filmy "Mału Czarodziej, ale już 
nie ma wolnej kratki),

Pozostały do omówienia wy­
darzenia gospodarcze.

Oczywiście zależne były one 
od zasobności kasy gminy. - Na 
pewno dużym osiągnięciem - mó­
wi wójt gminy Zdzisław Kucz­
ma - jest zakończenie doprowa­
dzenia wody do każdej wsi oraz 
wybudowanie ok. 5 km dróg, re­
mont i naprawę chodników..

Także włączenie się do budo­
wy kolektora ściekowego i częś­
ciowe podłączenie się do niego 
¡est zauważalne.

Wykonaliśmy remonty szkól 
podstawowych, które zostaną 

przejęte od stycznia 96 roku, co 
na pewno nie będzie zbyt korzys­
tne dla gminy, jeżeli naliczanie 
subwencji pozostanie takiejakjest.

Nie zostal zrealizowany plan 
automatyzacji telefonicznej w 
gminie, także niezarejestrowanie 
Pałuckiej Fundacji Ekologicznej, 
do której należymy uważam za 
niekorzystne dla naszej gminy. 
Martwi likwidacja GS Gąsawa, 
która rozpoczęła się w lutym, a 
co za tym idzie redukcja stano­
wisk pracy, których i tak braku­

je. Wydarzeniem roku na skalę 
kraju uważam Festyn Archeologi­
czny, który odbył się w Biskupinie.

Ja ze swojej strony chciałbym 
dodać, iż na terenie gminy Gąsa­
wa była promowana agroturysty­
ka w ramach PHARE, jednak bez 
większego zainteresowania oraz 
to, że Zespól Szkół Rolniczych 
został wyposażony w sprzęt kom­
puterowy o najwyższym pozio­
mie. A co przyniesie nadchodzący 
rok 1996 - zobaczymy.

JACEK M1ELCARZEWICZ

;

Najważniejsze wydarzenia w Rogowie w roku 1995
Zakladanie we wsiach linii 

telefonicznych doprowadzono 
prawie do końca. We wsiach, 
gdzie nie ma jeszcze telefo­
nów, pojawią się niebawem, 
zgodnie z planem.

Dużym sukcesem jest do­
prowadzenie wody do wszyst­
kich wsi. Ostatni był Ręcz. Za­
kończenie prac przy wodocią­
gach było niezwykle uroczyś­
cie fetowane.

Nadleśnictwo Gołąbki wy­
stąpiło do Zarządu Gminy o 
wyrażenie zgody na utworze­
nie lasów ochronnych na tere­
nie gminy. Zarząd odpowie­
dział na wniosek negatywnie. 
Wójt gminy Rogowo Józef So­
snowski powiedział, że Zarząd 
nie mógł się zgodzić, bowiem 
od lasów ochronnych nie po­
biera się podatku, a 1/4 powie­

rzchni gminy to lasy i byłby to 
duży uszczerbek w budżecie 
gminy, co przed przejęciem 
szkół jest niemożliwe.

W gminie Rogowo wybudo­
wano ok. 10 kilometrów dróg. 
Bardzo ważną sprawą choć nie 
należącą do samorządu, było na­
prawienie drogi w kierunku 
Gniezna. Podłoże torfowe, na 
jakim ją pobudowano, było bar­
dzo niebezpieczne. Wbito weń 
około 800 pali cementowych na 
głębokość 7 metrów. Teraz mo­
żna jechać bezpiecznie.

Szkole w Rogowie przyby­
ła garstka maluchów z Czewu- 
jewa, gdzie została zamknięta 
szkoła. Zarząd wprawdzie nie 
godził się na jej zamkniecie, 
ale brak dzieci spowodował, że 
koszty utrzymania jej były zbyt 
duże. 

Dużym problemem w gmi­
nie jest brak ewidencji budyn­
ków stawianych nad jeziorami 
w strefie ochronnej. W Izdeb- 
nie na przykład sprzedaż grun­
tów odbywa się w obrocie pry­
watnym. Nowi właściciele za 
nic mają ochronę środowiska. 
Ustawiają barakowozy tuż przy 
linii brzegowej, gdzie dodat­
kowo budują sławojki. Nisz­
czą przy tym drzewa. Na 
szczęście Urząd Rejonowy 
wziął sprawy dzikiego budo­
wnictwa w swoje ręce, więc 
może posypią się srogie kary i 
nakazy rozbiórek.

Oddany w tym roku budy­
nek na placu Powstańców Wie­
lkopolskich ma przewidziane 
pomieszczenia na bibliotekę. 
Być może prżyszly rok będzie 
łaskawy i uda się przenieść 

książki do tego obiektu.
Naprzeciwko urzędu stoi 

budynek, w którym niegdyś by­
ła apteka. Przez lata nie przy­
nosił splendoru miejscowości. 
W tym roku budynek zmienił 
właściciela. Nowy właściciel 
odrestaurował dom, dzięki cze­
mu cieszy on oko przechod­
niów. O palpitacje serca nato­
miast przyprawia wszystkich 
nie dokończony obiekt, w któ­
rym miała być poczta i bank. 
Nic nie wskazuje na to, aby 
zostal ukończony w najbliż­
szym czasie.

W planie inwestycji na rok 
1995 nie wzięto pod uwagę bu­
dowy oczyszczalni i to jest minus 
tego roku. Rok 1996 będzie dla 
gminy trudny, gdyż Zatząd pla­
nuje przystąpić do tej budowy.

MARIA WARDA

Rok 1995
w Łabiszynie
Najważniejszym wydarzę՜ 

niem w 1995 r. w gminie Łabi­
szyn było oddanie do użytku I 
września nowej szkoły podsta­
wowej w Lubostroniu. Do tego 
czasu dzieci uczyły się w sta­
rym budynku, który nie odpo­
wiadał przepisom BHP. Do dy՜ 
spozycji było tylko siedem ma­
łych izb lekcyjnych, toalety 
znajdowały się na zewnątrz-" 
pomieszczenia ogrzewały P16' 
ce, a dach przeciekał. W no- 
wym budynku, który budowa­
no od 1986 r oddano do użytku 
trzynaście sal i pracowni, które 
są dobrze wyposażone w P°՜ 
moce naukowe i materiały 
daktyczne.W szkole znajikw 
się także świetlica, biblioteka 
czytelnią, gabinet medyczny 
których to korzysta 190 1102. 
niów. Ze względu na trudnosC 
finansowe nie powstała sala 81 
mnastyczna.

Drugim ważnym wydane 
niem było rozpoczęcie budo''? 
oczyszczalni ścieków w Ła 
szynie, która ma zostać odda 
do użytku w 1997 r. ”OczysZ 
czalnia przyczyni się do r°z 
woju miasta i okolic. D°stæ 
sowane zostaną wy magania 
zakresie ochrony środowis'՜ 
oraz inwestorów, w tym zagr8^ 
nicznych, w zakresie lokal՛28 
cji obiektów przemysłowy0 
oraz usługowych”- powiedz՛ ՞ 
burmistrz Łabiszyna Jerzy w
radymus.

RYSZARD NOWIŁ^

Rok 1995
w Kcyni
W styczniu tradycyjnie 0 

środek Kultury w Kcyni z°r8’ 
nizowal blok imprez киІи‘^՜ 
no-rozrywkowych Zima na 
lukach.

W 1995 roku obchodzo՞ 
uroczyście kilka jubileuszy- - 
lecie orkiestry strażackiej 
Kcyni, 90-lecie Ochotniej 
Straży Pożarnej w Gromad*11 I 
50-lecie Gminnej Spółdzie^ 

Samopomoc Chłopska w 
ni. Prawie cały rok święto՝՝’ 
no 50-lecie Liceum Ogólno ՛ 
tałcącego im. Karola L'*’6 
Odbył się Zjazd Absolwent0'^ 
odsłonięta została tablica 1 
miątkowa

W dniu Święta NiepoC 
łości Kcynia wzbogaciła s՛^ 
tablicę katyńską. .

Na marcowej sesji om8* 
no plany realizacji bud 
oczyszczalni ścieków i W 
piska śmieci. Rozpoczęto 
dowę sieci wodociągowej 
rejonie wsi Dobieszewo-S u 

wa. vch
Było także kilka waZn?

u I и£|с wydarzeń sportowych. v -9 
wy Zespół Sportowy Kc^sj 
zostal wicemistrzem ^8*11 -ą. 
Ligi Piłki Siatkowej Mę»2^ 

W czerwcu sportowcy , 
Orzeł Kcynia gościli w 
kow (Niemcy), a w sierp 
podejmowali sportowców 
Storkow w Kcyni. jja

Ważnym wydarzeniem 
miasta było podjęcie prac 
tauracyjnych w kcyńskim 

sztorze. roKu
Pod koniec mijającego t 

oddany został do użytku 
rodzinny blok mieszkalny 

ul. Młyńskiej.
4 grudnia powołano 

cia Fundację Pomocy Dziec 
Niepełnosprawnym

JÓZEF MARU
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Konkurs: 13 fotografii z Pałuk
Ogłaszamy konkurs fotograficzny 

- Gdzie to jest?. Zamieszczamy poni­
żej kilkanaście zdjęć, na których znaj­
dują się charakterystyczne obiekty na 

Pałukach. Waszym zadaniem jest od­
gadnąć jak największą ilość zdjęć, 
tzn. podać miejscowość, w której da­
ny obiekt się znajduje i nazwę obiek­

tu. Rozwiązania konkursu prosimy 
przesyłać do 20 stycznia 1996 r.

Wśród tych, którzy prawidłowo 
odgadną największą ilość zdjęć roz­

losujemy nagrody. Konkurs jest dość 
trudny, można przysyłać rozwiązania 
nawet, jeśli nie odgadło się kilku 
fotografii.

Rozwiązania prosimy przysyłać 
pod adres: Pahki, pismo lokalne, 88- 
400 Żnin, skr. poczt 10 z dopiskiem: 
13 fotografii z Pałuk

fot. Dominik Księski2)

fot. Paweł Dobies
fot. Włodzimierz Mądrach

fot. Andrzej Ring

fot. Jacek Mielcarzewicz7) fot. Józef Marosz
fot. JózefMaroszfot. Maria Warda

6)

fot. Józef Marosz 12) fot. Jacek Szociński
fot. Maria Warda
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Horoslcofi 

na rok 

1996 4և 
mieszkańców 

P ajuk

Zwróciliśmy się do największego 
Cygana w regionie z prośbą o 
opracowanie horoskopu na rok 
1996 dla mieszkańców Pałuk. Wró-
tył Z fusów od kawy i z sytuacji 
politycznej. W zamian za wino 
”Czar Pegeeru", talon na "ma­
lucha" oraz prenumeratę "Pa­
łuk", zgodził się na publikację 
Reklamacji nie przyjmuje się

BARAN
(21.03 - 20.04)
Nie ma rady, zakochasz się. 

Niezapomniane przeżycia nad 
jeziorem w Pniewach. W poło­
wie roku - długa podróż na 
wschód. Więcej zdecydowania. 
Rogowo - jak zwykle szczęśli­
wym miejscem. W październi­
ku - życiowe zmiany zawodo­
we spowodowane polityką.

BYK
(21.04 • 20.05)
Pracuj nad swoim charakte­

rem. Jeśli w szkole (pracy) nie 
idzie najlepiej - nie przejmuj 
się. I tak ważna jest przede 
wszystkim ta jedna rzecz, w 
której jesteś naprawdę dobry 
(-a). W kinie można zobaczyć 
także film, nie tylko chłopaka 
(dziewczynę). Pamiętaj, że 
oprócz dyskoteki w Wapnie i 
koncertów piosenki biesiadnej 
istnieją także książki. Najlep­
szym powiernikiem - kuzynka.

BLIŹNIĘTA
(21.05 - 21.06)
Miłość i ślub, a co najmniej 

chrzciny w połowie roku - gw a­
rantowane. Nie wyżywaj się na 
swoim partnerze. Częściej za­
glądaj do kosmetyczki lub do 
“Parkowej”. Odróżniaj inteli­
gencję od mądrości.

RAK (22.06 - 22.07)
Będzie tak, jak ma być, a 

więc dobrze, w związku z tym 
nie trap się, że nie jest tak, jak 
ty chcesz. Latem dużo czasu 
spędzisz na dworcach, więc nie 
zapomnij mieć zawsze z sobą 
wodę. Gdy Ci mówią, że jesteś 
fantastyczna (-y) i świetnie ro­
bisz to, co robisz - nie przecz, 
tylko uwierz ludziom, do któ­
rych przecież normalnie masz 
zaufanie. W końcu po latach 
oczekiwania wykąpiesz się w 
Małym Jeziorze Żnińskim.

LEW (23.07 - 22.0«)
Mniej pracuj, więcej czasu 

poświęć mężowi (żonie, chło­
pakowi, dziewczynie...). Nie 
martw się na zapas. Kłopoty, 
jakie pojawią się na początku 
roku - miną, jak sen. Polepsze­
nie stosunków z sąsiadami - do 
Ciebie należy pierwszy krok. 
W tym roku koniecznie musisz 
jechać na wakacje, tym razem 
pieniądze muszą się znaleźć. 
W marcu postaraj je sobie wy­
marzyć, w sierpniu - zrealizo­
wać.

PANNA
(23.08 - 22.09)

Znajdziesz nową, fantasty­
czną pracę, Nie krytykuj wszy­
stkich i wszystkiego, bo już to 
się ludziom nudzi. Drobne przy­
jemności sprawiane dziewczy­
nie (żonie, chłopakowi, mężo­
wi) - to nie wszystko. Pomyśl o 
dużych. Ciekawy koncert w 
Żninie w maju. Kąp się częś­
ciej i dokładniej, sam dezodo­
rant nie pomoże.

Przesądy nasze powszednie
Przesądy to wiara w magiczne, tajemnicze, nadprzyrodzone związki między zjawiskami, a także 

w tajemniczą moc słów. Wielu z nas wierzy w nie i postępuje w życiu kierując się głoszonymi przez 
nie zasadami.

Na ogół ludzie są przesąd­
ni. Jedni mniej, inni więcej. Są 
też prawdziwi eksperci.

Wierzyć - to jedno, przy­
znać się - to drugie. Najwię­
cej do powiedzenia miały dwie 
urzędniczki z poważnej insty­
tucji. Oto ich przestrogi i rady.

- W Wigilię trzeba włożyć 
do portfela łuski od karpia, 
zapewni to pieniądze przez ca­
ły rok.

- W Wigilię trzeba posta­
wić dodatkowe naczynie - nie 
tylko dla głodnego, ale też z 
myślą, żeby było co włożyć na 
talerz przez cały rok.

- Nie wolno kupować przed 
ślubem wybranej osobie bu­
tów, bo ucieknie.

- Broń Boże jak w Nowy 
Rok próg domu pierwsza prze­
kroczy kobieta - nieszczęście 
murowane. Tak samo jak w 
tym dniu przez okno zobaczy 
się kobietę - nie wróży to nic 
dobrego na cały rok. Pożąda­
ny jest mężczyzna.

- Do ślubu musi być coś 
starego, nowego i pożyczone­
go - wtedy będzie szczęście.

- Pan młody przed ślubem 
nie może widzieć sukni panny 
młodej.

- W kościele panna młoda 
nie może obrócić się wokół 
pana młodego, bo będzie przez 
całe życie wokół niego latać.

- W dniu ślubu świeczki na 
ołtarzu muszą się palić równo. 
Jeśli tak nie jest, to źle.

֊ Jeśli coś zostawimy w 
odwiedzanym miejscu np. na 
wczasach, to z pewnością tam 
wrócimy.

- Jeśli źle się coś zapnie, a 
ktoś to zauważy to szczęście.

- Oglądanie nóg wróży we­
sele.

- Nie wolno bielizny ubrać 
na lewą stronę, bo wtedy cały 
dzień nieszczęście.

- Nie ogląda się rąk, bo to 
wróży pogrzeb.

- Jak umarły leży przez nie­
dzielę, to następny pogrzeb 
murowany.

- Wysypana sól to pewna 
awantura.

- Nie pożycza się igieł i 
spinek, bo będzie kłótnia nie z 
tej ziemi. Jeśli już się poży­
czy, należy dać za to choć 
grosik.

- Trzeba uważać, jak się 
kładzie chleb - należy go kłaść 

płaską stroną, j eśli zrobimy od­
wrotnie to kłótnia.

- Nie nosi się krzyżyków 
tylko medaliki, krzyżyki wo­

żą ciężkie życie.
Moja rozmówczyni powie­

działa: - Mój brat nosił krzyż i 
szło mu ciężko, dopiero jak 
powiesił go na ścianie jego los 
się odmienił.

- Nie daje się przepisów na 
ciasto, bo się nie udaje. Chy­
ba, że ten ktoś komu daliśmy 
przekaże następnej osobie, 
wtedy szczęście wóci.

- Jak się szkapa oźrebi, to 

źrebię musi mieć zawiązaną 
wstążeczkę. Wtedy urośnie 
zdrowe.

Panie, które zdradziły mi 
swoje tajemnice przestrzegają 
tych zasad, każdy ich krok czy­
niony jest z rozmysłem.

Z nadejściem nowego roku 
związanych jest wiele przesą­
dów. Niebezpiecznyjest szcze­
gólnie pierwszy dzień Nowe­
go Roku. Należy mieć oczy i 
uszy otwarte. Szczególną uwa­
gę trzeba zwracać na pierw­
szych dwanaście dni stycznia. 
Każdy przeżyty dzień wskaże 
nam jak postępować w danym 
miesiącu. Pierwszy dzień sty­
cznia pokaże co czeka nas w 
styczniu, drugi przedstawi jak 
w zwierciadle luty i tak dalej.

Nie daj Boże, jak na począ­
tku roku umrze dziecko, a 
szczególnie dziewczynka. Wy­
ciągnie wtedy na tamten świat 
tylu ludzi, ile paluszków ma u 
rąk. - W Gogólkowie był przed 
laty taki wypadek. Na począt­
ku roku zmarła dziewczynka - 
ta nawyciągała ludzi! Dość 
wspomnieć, że trzech chłop­
ców jak malowanie poszło 

tamtego roku do ziemi - opo­
wiadają ludzie.

Przesądów jest jednak zna­
cznie więcej i nie zawsze zda- 

jemy sobie sprawę z ich funk­
cjonowania w naszym życiu.

Prawie wszyscy wiemy, że 
dużym zagrożeniem są koty, 
szczególnie czame. Jak prze­
biegnie drogę, trzeba konie­
cznie obrócić się trzy razy wo­
kół siebie - wtedy czary nie 
działają. Szukając ludzi prze­
sądnych spotkałam tylko jed­
nego cynika, który powiedział: 
Jak jadę samochodem i widzę 
kota, to kot ma szczęście, że go 
nie przejadę.

Zapytana o przesądy pani 
kurator powiedziała: - Nie mo­
gę pochwalić się zdrowiem 
dzieci. Jak powiem, że zdrowe, 
zaraz chorują.

Burmistrz Żnina mówi, że 
nie jest przesądny. Jeśli się 
czegoś boi, to dych ludzi.

Wójt Rogowa i pani wójt z 
Dąbrowy nje przyznają się do 
wiary w przesądy.

Dyrektorka szkoły z Sarbi­
nowa II wierzy w szczęśliwą 
"13'1 i "14".

Nie jest przesądna pani kie­
rownik żnińskiego USC: - Jeś­
li komuś obrączka spodnie, to 
nic, bo to nerwy.

Jeden z muzyków kapeli 
Rogowi асу, urodzony w Ostro­
wcach pamięta, że kiedy był 
dzieckiem, ludzie ostrzegali 
przed zabiciem jaskółki. Mó­
wili, że jeżeli się to zrobi, 
krowa będzie dawać krew za­
miast mleka. Te opowieści by­
ły przeznaczone dla dzieci, aby 
nie niszczyły gniazd.

Troszkę do wiary w prze­
sądy przyznał się prezes Sądu 
Rejonowego w Żninie. Powie­

dział: - Nie jestem przesądny 
¡eśli idzie o 13, nawet jeśli to 
piątek. Wiąże się to z obroną 
mojej pracy magisterskiej. Pre­
zes zdawał egzaminy wcześ­
niej niż sobie zaplanował i 
promotor dołączył go do gru­
py zdających 13 w piątek o 
godz. 1300. Zdał celująco. Wie­
rzy natomiast w sny, bo nie­
które mu się sprawdziły. Naj­
większe obawy i złe wspom­
nienia ma w związku z zatrzy­
maniem wahadła zegara. Kie­
dyś wyjeżdżał na wczasy i za­
trzymał wahadło. W pierw­
szych dniach odpoczynku je­
go syn dostał zapaści. Wtedy 
stanęło mu przed oczyma za­
trzymane serce zegara. - Wte­
dy wszystko dobrze się skoń­
czyło, ale ja tak wbiłem sobie 
w głowę ten fakt, że kiedy wy­
jeżdżam, nakręcam zegar, bo 
wiem, że wtedy wrócę do do­
mu - powiedział. Sprawdziły 
mu się także niektóre złe horo­
skopy. - Sięgałem do nich po 
czasie. Okazało się, że zapo­
wiadały te przeżycia - powie­
dział.

Inny sędzia - z działu ro­
dzinnego - nie wyznacza spraw 
na 13. Kiedyś tak robił, ale 
wszystkie mu spadały.

Dawniej ze szczególną ostro­
żnością odnoszono się do Cyga­
nów. Pod Foluszem, gdzie dziś 
obozują harcerze, mieli zawsze 
postój. Ludzie choć sami bied­
ni, dzielili się z Cyganami naj­
drobniejszą rzeczą. Mówili, że 
oni wierzą w tego samego Je­
zusa i Matkę Bożą co my, 
dlatego jak się ich obdaruje, to 
tak jakby się samego Jezusa i 
Matkę Bożą wspomagało. In­
na rzecz, że jak się im nic nie 
dało, to na głowy ludzi sypały 
się najgorsze życzenia. Ludzie 
bali się, że się spełnią.

Kobiecie w ciąży nigdy się 
nie odmawiało. Nawet Cygan­
ce. Jak chciała kurę, to trzeba 
jej było dać. Inaczej groziło, 
że wszystkie rzeczy odmawia­
jącego zostaną pogryzione 
przez myszy.

Wszyscy wiedzą, że szczę­
ście może przynieść kominiarz, 
więc na jego widok łapmy za 
guziki.

Życzymy Państwu szczę­
ścia przez cały rok. Nie dzię­
kujcie!!!

MARIA WARDA 

O
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WAGA
(23.09 - 23.10)
Zauważyłeś, że się zapraco- 

wujesz? Poświęć więcej czasu 
swoim zainteresowaniom. Przy 
lepszej organizacji pracy, czas 
znajdziesz na wszystko. Może 
jakieś piwko z kolegą spod tego 
samego znaku? Dla mężczyzn 
(chłopaków): pamiętaj - Don 
Juanem musisz być przede wszy­
stkim dla własnej żony (dziew­
czyny). Dla kobiet (dziewczyn): 
nie bądź taka Aleksis, bo to się 
na dłużej nie opłaca. Odwiedź 
Kcynię, i w ogóle bądź bardziej 
romantyczny (-a).

SKORPION
(24.10 - 22.11)
Warto zainwestować w ję­

zyki. Przed Tobą kariera artys­
tyczna, dla której ten rok bę­
dzie przełomowy, wiec jeśli nie 
zbudziłeś (-aś) dotąd w sobie 
talentu - zrób to teraz. Latem 
dojedź ostatnim pociągiem do 
Barcina i spędź noc na mieście
- spotka Cię szczęście. Uważaj 
na nieżyczliwą Ci kobietę oko­
ło czterdziestki, mieszkającą na 
osiedlu w Żninie.

STRZELEC 
(23.11 -21.12)
Nie bądź taki ciekawy. Nie 

planuj co dziesięć minut czego 
innego, ale planuj raz w mie­
siącu jedną rzecz i ją wykonuj. 
Zauważ, że masz żonę (męża, 
chłopaka, dziewczynę). Dla o- 
sób powyżej 40 lat: duże szan­
se zostania dziadkiem (babcią) 
z koniecznością opieki nad 
wnukiem od poniedziałku do 
piątku. Najszczęśliwsza trasa - 
Żnin - Damasławek. Zawsze 
zwalniaj przed zakrętem w Się՜ 
bo wie!

KOZIOROŻEC 
(22.12 - 20.01)

Duże sukcesy w pracy. BÇ՜ 
dziesz zarabiać coraz więcej- 
Piszesz za mało listów, pamię­
taj o tych, którzy na nie czeka­
ją. Rodzina, rodzina i jeszcze 
raz rodzina. Szczęśliwe miasto
- Szubin. Uważaj na osobę o 
niebieskich oczach. Wypraw w 
końcu porządne imieniny. Pa­
miętaj przy tym, ile możesz 
wypić. Przedawkowanie nie 
przyniesie Ci sławy.

WODNIK 
(21.01 - 20.02)

Naucz się w końcu parzyć 
dobrą herbatę. Częściej rozma­
wiaj z rodzicami na trudne te­
maty. W kwietniu spotkasz cie­
kawych ludzi z Janowca, nie 
przegap okazji. A może by tak 
przemeblować mieszkanie? W 
lutym wczesne wstawanie przy­
czyni się do sukcesów zawo­
dowych.

RYBY
(21.02 ■ 20.03)

Będzie to rok, w którym 
stworzysz dzieło swego życia. 
Zgłoś się na kurs judo, może 
się przydać w podróżach. W 
chwilach chandry odwiedź Mu­
zeum Ziemi Pałuckiej. Długo­
noga blondyna (pociągający 
brunet) stanie na twej drodze w 
październiku - co będzie dalej - 
zależy tylko od Ciebie. Nie 
wierz plotkom - przekazują Ci 
je specjalnie, by Cię wrobić.
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1996 ROK Z TYGODNIKIEM PAŁUKI

62-100 WĄGROWIEC, ul. NAD NIELBĄ 9
15
16
17
18
19
20
21
22
23
24
25
26
27
28
29

Heleny, Pawła, Karola 
Kunegundy, Maryny 
Kazimierza, Łucji, Adrianny 
Wacława, Bogumiła, Oliwii 
Róży, Wiktora, Marcina

MARZEC
Pt Albina, Antoniego, Radosławy 
S
N
Pn
W
Śr

WSZYSTKO DLA DOMU I BUDOWNICTWA 
W JEDNYM MIEJSCU!

TEL./FAX (0-67) 621-012

1
2
3
4
5
6
7 Cz Pawła, Tomasza, Kajetana

Beaty, Wincentego, Juliana 
Dzień Kobiet
Katarzyny, Franciszki 
Cypriana, Makarego 
Benedykta, Konstantyna 
Bernarda, Grzegorza, Justyny 
Bożeny, Krystyny, Marka 

14 Cz Leona, Matyldy, Dalii 
Pt Klemensa, Longina, Ludwiki 
S Hilarego, Izabeli, Oktawii 
N Patryka, Zbigniewa, Reginy 
Pn Cyryla, Edwarda, Narcyza 
W Bogdana, Józefa, Nicety 
Śr Anatola, Klaudii, Joachima 
Cz Benedykta, Ludomira 
Pt Bogusława, Jagody 
S Feliksa, Pelagii, Konrada 
N Gabriela, Marka, Seweryna 
Pn Marii, Ireneusza, Cezaryny 
W Emanuela, Teodora, Olgi 
Ś Ernesta, Lidii, Jana 

Cz Jana, Sykstusa, Soni 
Pt Eustachego, Wiktora, Zenona 

30SAmelii, Dobromira, Leonarda 
31 N Balbiny, Gwidona, Kornelii

z dobrych 
materiałów 

dobra budowa!

8 Pt

9 s
10 N
11 Pn
12 W
13 Ś

IIIII

1
2
3
4
5
6
7

ul. 700-lecia 41 
tel. 20-104

24
25
26
27
28
29 Cz Romana,

Skorzystaj 
z kredytu

Zdeponqj 
oszczędności 

Załóż rachunek

Korzystąj z usług 

BAHKU 
SPÓŁDZIELCZEGO 

W ŻHiniE

LUTY
Cz Brygidy, Ignacego, 
Pt Kornela, Marii, Mirosława 
S Błażeja, Hipolita, Joanny
N Andrzeja, Weronik 
Pn Adelajdy, Agaty, Filipa 
W Amandy, Doroty, Tytusa
Ś Romualda, Ryszarda, 

Teodora
8 Cz Jana, Piotra, Sylwii
9 Pt Apolonii, Cyryla, Eryki

10 S Elwiry, Jacka, Scholastyki
11 N Bernadetty, Dezyderego,
12 Pn Damiana, Eulalii, Modesta
13 W Grzegorza, Katarzyny, 
14ŚWalentego, Zenona, Liliany

Dzień Zakochanych
15 Cz Faustyny, Jowity, Józefa 

Danuty, Julianny, Daniela 
Juliana, Łukasza, Zbigniewa 
Konstancji, Symeona, 
Konrada, Marcelego, 
Bettiny
Anety, Eustachego, Leona 
Eleonory, Feliksa, Lenki

22 Cz Małgorzaty, Marty, Piotra
23 Pt Marty, Damiana, Romany 

S Macieja, Modesta, Bogusza 
N Cezarego, Wiktora, Almy 

Pn Aleksandra, Mirosława, 
W Gabriela, Wiktora, Liwii 
Ś Makarego, Teofila, Ludomira

L STYCZEŃ
. n Mieczysława, Nowy Rok 
L^t Izydora, Makarego

§ Danuty, Genowefy
Кв Eugeniusza, Tytusa 
L Edwarda, Hanny, Szymona

$ Kacpra, Melchiora i Baltazara 
L Trzech Króli 
I-ь M Juliana, Lucjana, Walentyny 

Artura, Rajmunda Seweryny 
j Wt Adriana, Marcjanny 
u * Jana, Wilhelma, Ady 
Л Honoraty, Feliksa, Zenona 
. Arkadiusza, Bernarda 
. § Bogumiły, Bogumiła

M Feliksa, Hilarego, Maryny 
Izydora, Pawła, Arnolda 
Marcelego, Włodzimierza

S Antoniego, Jana, Henryki
Cz Beatrycze, Małgorzaty, Piotra 

Erwiny, Henryka, Mariusza
S Fabiana, Sebastiana, Miły 

Agnieszki, Dzień Babci 
Ç1 Anastazji, Dzień Dziadka 

t Rajmunda, Marii, Fernandy 
ï0 Felicji, Tymoteusza, Roberta 

Cz Miłosza, Pawła, Tatiany 
Polikarpa, Pauli, Paulíny

C Anieli, Jana, Przybysława 
Agnieszki, Juliana, Walerego 

n Franciszka, Zdzisława
m Macieja. Martyny, Teofila 
C Ludwika, Marceli, Luizy

16 Pt
17 S
18 N
19 Pn

20 W
21 Ś

88-400 Żnin, ul. Fabryczna 1, лф
tel/0-534/
21534,
fax/0-534/
21537^^ kompletne 

o44°C linie
՝ technologiczne

maszyny i urządzenia 
piekarnicze, paszowe, mięsne

KWIECIEŃ
1 Pn Grażyny, Teodora, Zygmunta
2 W Franciszka, Malwiny, Urbana
3 Ś Ryszarda, Renaty
4 Cz Izydora, Benedykta, Wacławy
5 Pt Ireny, Wincentego, Kleofasa
6 S Ady, Wilhelma, Celestyna
7 N Donata, Hermíny, Rufina

Wielkanoc
8 Pn Dionizego, Januarego

Poniedziałek Wielkanocny
9 W Dymitra, Mai, Marii

10 Ś Michała, Apoloniusza
11 Cz Filipa, Leona, Izoldy
12 Pt Juliusza, Wiktora, Lubosława
13 S Idy, Przemysława, Justyny
14 N Justyny, Walerego, Martyny
15 Pn Anastazji, Bazylego,
16 W Julii, Benedykta, Erwina
17 Ś Roberta, Rudolfa, Anicety
18 Cz Bogumiły, Apoloniusza
19 Pt Tymona, Adolfa, Tytusa
20 S Agnieszki, Czesława, Amalii
21 N Anzelma, Feliksa, Selmy
22 Pn Łukasza, Leona, Kai
23 W Wojciecha, Jerzego, Ilony
24 Ś Jerzego, Grzegorza
25 Cz Jarosława, Marka, Wiki
26 Pt Marzeny, Marii, Ryszarda
27 S Teofila, Zyty, Sergiusza
28 N Pawła, Walerii, Bogny
29 Pn Piotra, Roberty, Bogusława
30 Wt Katarzyny, Mariana, Lilii

U LIPIEC
.n Haliny, Mariana, Bogusza 

Urbana, Marii, Kariny
Հ Anatola, Jacka, Mirosławy 

Teodora, Innocentego,
J Antoniego, Karoliny, 
u Dominiki, Łucji, Jaropełka 
fj Cyryla, Metodego, Estery 
? Adriana, Elżbiety, Arnolda 

Weroniki, Zenona, Palomy
Հ Amelii, Filipa, Sylwany 
¡? Cypriana, Olgi, Kaliny

Jana, Weroniki, Wery
՜ Eugeniusza, Małgorzaty,

& Bonawentury, Marcelina, 
? Henryka, Włodzimierza, Igi

Marii, Benedykta, Mariki 
Л Anety, Bogdana, Martyny 
к Kamila, Szymona, Roberta 
; Arnolda, Wincentego, Alfredy

Czesława, Hieronima,
. Małgorzaty
к Andrzeja, Daniela, Wiktora

Magdaleny, Marii, Mileny 
$r Apolinarego, Bogny, Sławy 
q ^’ngi, Krystyny, Michaliny

Jakuba, Krzysztofa,
Anny, Grażyny, Mirosławy 

կ Uulii, Natalii, Aureliusza 
լ 'hnocentego, Wiktora, Ady 
ty Marty, Olafa, Konstantego 
§r Ludmiły, Zdobysława

Heleny, Ignacego, Romana

szeroka oferta 
ubezpieczeń 

zapewni Ci 
najbardziej 

korzystny 
wybór

inspektorat PZU SA
Żnin, ul. 700-lecia 41

Zapraszamy do naszych siedzib

tradycja - pewność - zaufanie

MAJ
1 Ś Józefa; Święto Pracy
2 Cz Anastazego, Zygmunta, Toli
3 P Antoniny, Marii, Niny

Rocznica Konstytucji 3 Maja
4 S Floriana, Moniki, Michała
5 N Ireny, Waldemara, Tamary
6 P Judyty, Jana, Beniny
7 W Ludomira, Benedykta, Gizeli
8 Ś Stanisława, Eryka, Lizy
9 Cz Bożydara,Grzegorza, Karoliny

10 Pt Antoniny, Izydora, Jana
11 S Franciszka, Ludomira, Igi
12 N Dominika, Pankracego,
13 Pn Roberta, Serwacego
14 W Dobiesława, Bonifacego
15 Ś Izydora, Zofii, Dionizego
16 Cz Wieńczysława, Andrzeja
17 Pt Sławomira, Weroniki, Wery
18 S Aleksandry, Feliksa, Eryka
19 N Piotra, Mikołaja, Iwony
20 Pn Bernarda, Krystyny, Bazylego
21 W Wiktora, Tymoteusza, Moniki
22 Ś Heleny, Julii; Zielone Świątki
23 Cz Iwony, Michała, Renaty
24 P Joanny, Zuzanny, Zdenka
25 S Grzegorza, Urbana, Magdy
26 N Filipa, Paulíny; Dzień Matki
27 P Jana, Juliana, Amandy
28 W Augustyna, Jaromira, Ingi
29 Śr Magdaleny, Marii, Benity
30 Cz Ferdynarda, Feliksa,
31 P Anieli, Petroneli, Kamili

ODZIEŻ ROBOCZA
tel. (0-53

23-265

HURT 
DETAL

Xx. wystawiamy
faktury VAT

PHU "Termir", Teresa Majchrowicz 
Janowiec Wlkp., ul. W. Daniela 1/1 
(naprzeciw Technikum Rolniczego)

CZERWIEC
1 So Konrada, Jakuba, Gracji

Dzień Dziecka
2 N Mikołaja, Marcelina, Marzeny
3 Pn Klotyldy, Leszka, Tamary
4 W Franciszka, Karola, Christy
5 Śr Bonifacego, Walerii, Kiry
6 Cz Norberta, Pauliny, Laury

Boże Ciało
7 *Pt Roberta, Wiesława, Ariadny
8 S Ady, Medarda, Seweryna
9 N Felicjana, Pelagii, Sławoja

10 Pn Bogumiły, Małgorzaty, Diany
11 W Barnaby, Feliksa, Flory
12 Ś Jana, Onufrego, Niny
13 Cz Antoniego, Lucjana, Gracji
14 p Elizy, Walerego, Bazylego
15 S Bernarda, Jolanty, Lotara
16 N Aliny, Justyna, Benona
17 P Marcjana, Laury, Leszka
18 Wt Elżbiety, Marka, Pauli
19 Śr Gerwazego, Protazego, Sylwii
20 Cz Bogny, Florentyny, Rafaeli
21 P Alicji, Alojzego, Rudolfa
22 S Flawiusza, Pauliny, Sabiny
23 N Wandy, Zenona; Dzień Ojca
24 Pn Danuty, Jana, Janiny
25 W Łucji, Wilhelma, Witolda
26 Ś Pawła, Jana, Rudolfiny
27 Cz Marii, Władysława, Emanueli
28 Pt Ireneusza, Leona, Ligii
29 S Piotra, Pawła, Salomei
30 N Emilii, Lucyny, Arnolda

SIERPIEŃ
1 Cz Justyny, Piotra, Jarosława
2 Pt Kariny, Gustawa, Stefana
3 S Lidii, Nikodema, Kamélii
4 N Dominika, Protazego
5 Pn Marii, Oswalda, Kary
6 W Sławy, Jakuba, Wincentego
7 Śr Kajetana, Konrada, Donaty
8 Cz Cypriana, Emiliana, Izy
9 Pt Romana, Juliana, Klary

10 S Bogdana, Wawrzyńca,
11 N Włodzimierza, Zuzanny
12 Pn Klary, Lecha, Juliana
13 W Diany, Hipolita, Elwiry
14 Ś Alfreda, Euzebiusza, Selmy
15 Cz Marii, Stelli, Napoleona

Wniebowzięcie NMP
16 Pt Joachima, Rocha, Nory
17 S Anastazji, Jacka, Anity
18 N Bronisława, Ilony,
19 Pn Bolesława, Juliusza, Emilii
20 W Bernarda, Samuela, Sabiny
21 Ś Joanny, Kazimiery, Franciszki
22 Cz Cezarego, Hipolita, Marii
23 P Filipa, Wiktora, Róży
24 S Bartłomieja, Jerzego, Maliny
25 N Ludwika, Luizy, Belli
26 Pn Marii, Konstantego, Ireneusza
27 W Józefa, Moniki, Cezarego
28 Śr Adeliny, Augustyna, Aleksego
29 Cz Jana, Sabiny, Beaty
30 Pt Róży, Szczęsnego, Jowity
31 S Bohdana, Rajmunda, Izabeli

ßßstgjurac ja
tel. (534)

Żnin, Szkolna 14, otwarte od 8 do 21, 
poza sezonem - od 9 do 19 

tradycyjna kuchnia polska 
obsługa wycieczek 

organizacja imprez rodzinnych 
(wesela, jubileusze, stypy)

WRZESIEŃ
1 N Bronisława, Idziego
2 Pn Stefana, Juliana, Dionizy
3 W Szymona, Izabeli, Liliany
4 Ś Rozalii, Róży, Idy
5 Cz Doroty, Wawrzyńca, Justyna
6 Pt Beaty, Albina, Lidy
7 S Melchiora, Reginy, Marka
8 N Marii, Nestora, Śerafiny
9 Pn Piotra, Sergiusza, Aldony

10 W Mikołaja, Łukasza, Irmy
11 Ś Jacka, Prota, Dagny
12 Cz Marii, Gwidona, Amadeusza
13 Pt Eugenii, Filipa, Lubomira
14 S Bernarda, Cypriana, Roksany
15 N Nikodema, Albina, Lolity
16 Pn Edyty, Kornela, Kamili
17 W Justyny, Franciszka,

Narcyza
18 Ś Iceny, Józefa, Stanisława
19 Cz Konstancji, Januarego,

Leopolda
20 Pt Filipiny, Eustachego, Renaty
21 S Mateusza, Hipolita, Darii
22 N Tomasza, Maurycego
23 Pn Tekli, Bogusława, Liwiusza
24 W Teodora, Gerarda, Maryny
25 Ś Aurelii, Ładysława, Kamila
26 Cz Cypriana, Justyny, Łucji
27 Pt Kośmy, Damiana, Mirabeli
28 S Wacława, Marka, Libuszy
29 N Michała, Michaliny, Rafała
30 Pn Zofii, Grzegorza, Wery

telefony:
22-191
22-192

nawozy po cenach producenta 
środki ochrony roślin 

pasze i koncentraty 
opał z dowozem 

maszyny 

|KADEX|
części zamienne 

sznurek

Żnin 
Składowa 4 

od 730 do 1530

- korona buka w parku w Słębowie. - 
L Winnik Ofiar Zbrodni Hitlerowskich i Ko- 
-7Czpy<-’li w Szubinie. : Marzec - Wieża 

Gąsawie, fol. Jacek Mielcarzewicz. i Kwie- 
, Jezioro w Lubczu. i Maj - Mostek kolei 

V <■ r°Wej na Gąsawce w Żninie. ՛- Czerwice - 
Հл Janowcu, lot. Jacek Szociński - Lipiec - 

Հ՝ Ostrów. i Sierpień - Ośrodek Kultury w 
, ՝ Wrzesień - Duński rzeźbiarz Magnus 

4i n^ersen na *est-vn’e archeologicznym w 
у-11 le- fot. Agnieszka Chęś. - Październik - 

dzień nad Jeziorem Czaplem w Żninie. 
լսր * Tobies : Listopad - Pomnik Bohaterów 
L,’a Wielkopolskiego na cmentarzu w Żninie.

-’-«ies. : Grudzień - Wigilia w Domu 
" Koldrąbiu. fot. Stanisław l orenc.

.................... ■՝

taxi
Х£ГОР ŻNIN (0-534) 2-20-50

PAŹDZIERNIK
1 Wt Danuty, Jana, Igora
2 Ś Teofila, Dionizego, Sławy
3 Cz Teresy, Gerarda, Bogumiła
4 Pt Rozalii, Franciszka, Edwina
5 S Apolinarego, Placyda,

Rajmunda
6 N Artura, Brunona, Petry
7 Pn Marii, Marka, Krystyna
8 Wt Pelagii, Brygidy, Marcina
9 Ś Dionizego, Ludomira, Arnolda

10 Cz Franciszka, Pauliny, Poli
11 Pt Emila, Aldony, Brunona
12 S Maksymiliana, Witolda,
13 N Teofila, Edwarda
14 Pn Kaliksta, Dominika, Alany
15 W Jadwigi, Teresy, Leonarda
16 Š Ambrożego, Gerarda, Gawła
17 Cz Małgorzaty, Lucyny, Antonii
18 Pt Łukasza, Juliana, Hanny
19 S Piotra, Ziemowita, Michaliny
20 N Ireny, Jana, Witalisa
21 Pn Urszuli, Hilarego, Celiny
22 Wt Korduli, Filipa, Halszki
23 Śr Teodora, Romana, Marleny
24 Cz Rafała, Marcina, Arety
25 Pt Darii, Kryspina, Ingi
26 S Ewarysta, Łucjana, Lucyny
27 N Sabiny, Wincentego, Iwony
28 Pn Tadeusza, Szymona, Judyty
29 W Narcyza, Wioletty, Serafina
30 Ś Edmunda, Przemysława,
31 Cz Augusta, Antoniego, Łukasza

PAŁUKI 
fakty, 
na które 
csek&?s 

PAŁUKI? PISMOf LOKALNE. ŻNIN. 
TEL./FAX/MODEMlfOP534J 209-28

LISTOPAD
1 Pt Seweryna, Konrada

Wszystkich Świętych
2 S Bogdana, Jerzego, Henryka
3 N Huberta, Sylwii, Miły
4 Pn Karola, Olgierda, Albertyny
5 Wt Elżbiety, Zachariasza
6 Śr Feliksa, Leonarda, Arletty
7 Cz Antoniego, Florentego
8 Pt Wiktoryna, Sewera, Klaudii
9 S Ursyna, Teodora, Anatolii

10 N Leny, Andrzeja, Natalii
11 Pn Marcina, Bartłomieja

Święto Niepodległości
12 Wt Renaty, Witolda, Konrada
13 Śr Stanisława, Mikołaja,
14 Cz Serafina, Wawrzyńca,
15 Pt Leopolda, Alberta, Amelii
16 S Edmunda, Gertrudy, Marka
17 N Salomei, Grzegorza
18 Pn Romana, Tomasza, Klaudyny
19 W Elżbiety, Seweryna, Pawła
20 Ś Anatola, Sędzimira, Edyty
21 Cz Janusza, Wiesława, Marii
22 Pt Cecylii, Marka, Jonatana
23 S Felicyty, Klemensa, Adeli
24 N Flory, Jana, Emmy
25 Pn Erazma, Katarzyny,
26 W Konrada, Sylwestra,
27 Śr Maksymiliana, Waleriana,
28 Cz Zdzisława, Grzegorza,
29 Pt Błażeja, Saturnina, Margerity
30 S Andrzeja, Konstantego,

Przedsiębiorstwo Wielobranżowe

Danuta i Wacław Górni
- Części do ciągników i maszyn rolniczycl
- Wyposażenie budynków inwentarskich
- Wyroby hutnicze

Maszyny rolnicze 
Opony
Łożyska 
Paski klinowe

Zapraszamy 
Żnin 

ul. Dworcowa 29
tel. (0-534) 22-336

- Oleje
■ Chemia gospodarcza

GRUDZIEŃ
1 N Eligiusza, Natalii, Blanki
2 Pn Pauliny, Balbiny, Ksawerego
3 Wt Franciszka, Ksawery, Hilarego
4 Śr Barbary, Piotra, Krystiana
5 Cz Sabiny, Kryspina, Norberta
6 Pt Mikołaja, Emiliana, Dionizji
7 S Ambrożego, Marcina, Agaty
8 N Marii, Delfiny, Wirginiusza
9 Pn Leokadii, Wiesława, Anety

10 Wt Julii, Marii, Danieli
11 ś Damazego, Daniela,Waldemara
12 Cz Adelajdy, Aleksandra
13 Pt Łucji, Otylii, Juliusza
14 S Alfreda, Izydora, Zoriny
15 N Celiny, Waleriana, Niny
16 Pn Aliny, Euzebiusza, Zdzisławy
17 W Olimpii, Łazarza, Jolanty
18 Ś Bogusława, Gracjana, Laury
19 Cz Dariusza, Urbana, Gabrieli
20 Pt Teofila, Dominika, Zefiryna
21 S Tomasza, Jana, Seweryny
22 N Honoraty, Zenona, Bożeny
23 Pn Sławomira, Wiktorii, Dagny
24 W Adama, Ewy, Irminy, Wigilia
25 Ś Eugenii, Piotra, Glorii

Boże Narodzenie
26 Cz Szczepana, Dionizego
27 Pt Jana, Cezarego, Żanety
28 S Antoniego, Teofilii, Cezarego
29 N Dawida, Tomasza
30 Pn Eugeniusza, Katarzyny
31 Wt Sylwestra, Melanii, Mariusza
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Przed nami 77 rocznica Powstania Wielkopolskiego. Poniżej drukujemy fragmenty przemówie­
nia, wygłoszonego przez Tadeusza Pietrykowskiego w czwartą rocznicę Powstania Wielkopolskie­
go, w Kcyni na uroczystych obchodach 2 stycznia 1923 r.

Historia oswobodzenia Kcyni 
z niewoli pruskiej

Tadeusz Pietrykowski urodził się 14 października 
1895 roku w Gorzycach. Potem rodzina przeprowa­
dziła się do Kcyni. W czasie Powstania Wielkopol­
skiego był komendantem miasta Kcyni (miał wtedy 
23 lata).

Był prawnikiem, działaczem kulturalnym, bibliofi­
lem i publicystą. W 1928 roku na 666-lecie miasta 
napisał monografię "Z przeszłości Kcyni - na 666- 
lecie założenia miasta; W latach trzydziestych był 
prezesem Sądu Okręgowego w Katowicach".

Jako oficer rezerwy Wojska Polskiego w stopniu 
porucznika zginął w Katyniu zamordowany przez 
stalinowskie NKWD.

/.../ Wielkopolska poczuła 
w sobie zew Boga i Ojczyzny, 
gdy Poznań 27 grudnia 1918 r. 
przez wypędzenie Niemców dal 
hasło do walki. /.../ Noc Nowe­
go Roku 1919, to dla Kcyni 
zwiastun nowej ery dziejowej, 
to zakładnik lepszej i godniej­
szej przyszłości naszej. /.../

Garstka zuchów gołanie- 
ckich pod dowództwem kpt. 
Kowalskiego z kwiatem mło­
dzieży kcyńskiej podążyła w 
noc noworoczną 1919 r. na 
dworzec, napadla tam obozują­
cego nieprzyjaciela i pobiła go 
na głowę.Ten moment, gdzie 3 
heimatschutzów (żołnierzy nie­
mieckiej formacji tyłowej - 
przyp. red.) krwią zbroczonych 
wydało swego ducha staje się 
dla Kcyni momentem decydu­
jącym. Oznacza gwałtowne ze­
rwanie wszelkich węzłów, któ­
re nas jak kajdany 
wiązały z Niemcami. 
Ten moment history­
czny oznacza dalej 
początek panowania 
Orla Białego w starej 
naszej mieścinie, sły­
nącej z klasztoru na 
górze Karmelu panu­
jącego nad całą oko­
licą nadnotecką.

W tej nocy mło­
dzież już nie krzy­
czała, jak zwykle w 
noc noworoczną za 
przykładem Niem­
ców: “Prosit Neu­
jahr” lecz : ”Niech 
żyje Polska!”

Rankiem wczes­
nym patrole polskie 
uwijały się po mieś­
cie. Niemcy, zbudze­
ni ze snu, przestra­
szyli się widokiem 
dzieci i synów Kcyni 
patrolujących miasto z bronią 
w ręku i barwami narodowymi.

Rozpoczęła się teraz gorą­
czkowa praca nad polszczeniem 
miasta. Zawładnięto przede 
wszystkim pocztą, koleją, ma­
gistratem i wszelkimi instytu­
cjami, które regulują życie mie­
jskie.

Nazwiska Sławińskich, Mie­
czkowskich i innych powinny 
w Kcyni być zachowane we 
wdzięcznej pamięci. Byli to lu­
dzie, którzy zaczęli pracę two­
rzenia Polski w Kcyni. Lecz 
nie sprostaliby oni swemu za­
daniu, gdyby obywatelstwo ca­
le im nie pomagało w tej tru­
dnej pracy.

Wnet stanęło wojsko, re­
krutujące się z młodych i star­
szych kcynian oraz okolicznych 
synów chłopskich i robotni­
czych. Kcynia i okolica cały 
batalion wojska bitnego posta­
wiła.

3 stycznia 1919 r. proboszcz 
miasta Kcyni, X. kan. Opieliń- 
ski w kościele famym zaprzy­
siągł naszych wojaków i za­
grzał ich do walki o Kcynię i 
całą Polskę. Bo nie wolno nam 
było długo się upajać zwycięs­
twem. Niemcy nie mogli zapo­
mnieć straty mlekiem i mio­
dem płynącej Wielkopolski, 
spichlerza całych Niemiec.

Z Bydgoszczy całe pociągi, 
całe bataliony najeżone bagne­

tami rzucały się na Nakło, na 
Szubin, by sobie torować dro­
gę przez Kcynię na Gniezno i 
naszą stolicę Wielkopolski, Po­
znań.

Dzielnie nasi wojacy pod 
dowództwem Jana Sławińskie­
go uderzali na Szubin. Po kilku 
krwawych walkach cel osiąg­
nięto. Lecz co naszą Kcynię 
ten wysiłek kosztował! Ilu sy­
nów naszych najlepszych pole­
gło!

Dzień 17 stycznia 1919 r. 
na pewno jeszcze jest w pa­
mięci, gdyż miasto i kościoły 
nasze kirem żałoby okryte żeg­
nały zwłoki śp. Józefa Godro- 
wa, Floriana Bochacza, Jana 
Szyperskiego i jednego nie­
znanego żołnierza. Miasto całe 
odprowadziło tych bohaterów 
na nasz cmentarz, gdzie szczą­
tki ich spoczywają razem ze 

szczątkami innych bohaterów 
we wspólnym grobie, kurhanie 
bohaterów.

Następują teraz dla Kcyni 
dni krwawe, dni ponure, słabi 
duchem wątpić zaczęli czy 
rozpoczęte dzieło zdołamy do­
prowadzić do szczęśliwego ko­
ńca.

Wiadomości z frontu coraz 
gorsze. Niemiec coraz więcej 
nasze miasto pierścieniem że­
laza okala. Popłoch powstaje 
w mieście, niejedni z obywate­
li tracą głowę, a wszyscy teraz 
widzą, że jedynie od Boga za­
leży nasze zwycięstwo.

Nie próżno.Kcynia jest miej­
scem kultu Pana Jezusa. Tak, 
jak swego czasu Matka Boska 
Częstochowska płaszczem 
swym otaczając Jasną Górę ob­
roniła Częstochowę, tak też 
nasz kcyński Pan Jezus obronił 
nasz klasztor i nasze miastecz­
ko przed dalszą niewolą krzy­
żacką.

Akcja Niemców na Kcynię 
się nie udała. Dzień 2 lutego 
1919 r. powinien być w wiecz­
nej pamięci każdego obywate­
la Kcyni, każdego dziecięcia, 
każdego przyszłego potomka 
Kcyni. W tym dniu bowiem 
stał się cud. Małe siły polskie 
pobiły na głowę przeważające 
siły niemieckie pod Słonawa- 
mi i Zabłociem. Pierścień oka­
lający Kcynię zostal w tym

dniu przerwany, a Kcynia i ca­
ła Wielkopolska uratowana.

Dzień Matki Boskiej to był, 
w którym Opatrzność Boska 
kazała nam zwyciężyć Nie­
mców. Łup nasz był wielki. 
Pamiętamy pewnie jeszcze 
wszyscy, jak to nasi wojacy 

przyciągali na rynek kcyński 
całą zdobycz: 8 armat, 37 kulo­
miotów, 18 koni, 10 wozów 
tab. i kuchnię połową, niezli­
czoną ilość amunicji itd.

Walna ta bitwa stanowi 
przełom w naszej historii po­
wstania. Ataki ustały; Niemcy 
po prostu stchórzyli. Nasza wy­
trwałość zostala uwieńczona 
wielkim sukcesem. Wyznaczo­
no linię demarkacyjną a stan 
naszego posiadania wywalczo­
nego orężem w ręku zostal 
uszanowany i uznany za obo­
wiązujący. -

Teraz kcynianie trzymali straż 
nad linią demarkacyjną pod Pa- 
terkiem, Gromadnem i Notecią.

Imiona dowódców naszych 
śp. generala Kazimierza Gru­
dzińskiego, kpt. Palucha, por. 
Golniewicza, Fauryska, któ­
rzy przyczynili się wielce do 
tak wspaniałego zwycięstwa, 
powinny w Kcyni być złotymi 
literami wyryte.

Pamięć kompanii kcyńskich, 
nakielskich, wyrzyskich, szu­
bińskich, pakoskich, wrzesińs­
kich, średzkich, gnieźnieńskich, 
powidzkich, żnińskich, pozna­
ńskich, które walczyły na kcy- 
ńskim froncie i broniły Kcyni, 
tej fortecy nadnoteckiej, tego 
klucza Wielkopolski, niech u 
nas nigdy nie zaginie!

Matki nasze kcyńskie niech 
dzieciom swym powtarzają 
imiona mężów, którzy walczy­

li i kompanii, które się wsławi­
ły w walce o Kcynię.

Pułki 4, 7, 8 i 9, 10, które na 
naszym odcinku się organizo­
wały, niech będą pewne naszej 
wdzięczności i naszej żywej 
pamięci.

Ci polegli nasi, 
znani i nieznani boha­
terowie, których na ca­
łym naszym froncie 
naliczylibyśmy do 50 
i więcej, niech w nie­
bie przed Panem 
wszystkich wojsk i na­
rodów się nie uskar­
żają, że Kcynia zapo­
mniała, co oni dla niej 
uczynili, zraszając 
okolice nasze i niziny 
nadnoteckie krwią 
swoją waleczną.

Nazwiska poleg­
łych wyryte na pomni­
ku naszym niech będą 
nam najdroższymi po 
wszystkie wieki. Gdy 
się cieszymy lub smu­
cimy, zawsze podążaj­
my do nich, nad ich 
mogiły i w każdej mo­
dlitwie łączmy się z 
Bogiem, a w pamięci 

z nimi.
Droga nam Polska, droga 

nam historia i tradycja polska! 
Bez niej nic nie znaczymy. Tak 
samo drogą i milą powinna nam 
być pamięć naszej lokalnej his­
torii, tej, którą my sami two­
rzyliśmy, którą przeżywaliśmy, 
na której synowie nasi kształ­
cić się powinni w miłości oj­
czyzny i w duchu ofiarnym dla 
Polski.

Cóż my bowiem warci bez 
pamięci dawnej sławy i cnoty? 
Bez pamięci mąk i prześlado­
wań ojców naszych w sybirach 
carskich i wywłaszczeniach 
pruskich nie wskrzesilibyśmy 
Polski roku 1919 - a bez pa­
mięci sławy i cnoty ostatniego 
i chwalebnego naszego Powsta­
nia Wielkopolskiego nie zdoła­
my utrwalić bytu Polski, nie 
potrafimy wybudować potęż­
nego gmachu spiżowego, który 
jako twórcza polskość widnieć 
i jaśnieć będzie po wsze wieki 
i po wsze światy.

Kamie powstańmy i oddaj­
my cześć tym, którzy byli pier­
wszymi budowniczymi wolnej 
naszej Polski.

Niech będzie mi wolno za­
kończyć słowami Sienkiewicza:

"Więc tobie wielka, święta 
przeszłości i tobie krwi ofiar­
na, niech będzie chwała i cześć 
po wszystkie czasy".

Kcynia, 2 stycznia 1923 r. 
ppor. rez. TADEUSZ 

PIETRYKOWSKI

Śladami Skórzewskich

Wojenne losy 
potomków 
Witolda i Marii

Zygmunt Skórzewski »՛ mundurze i okresu 
Powstania Wielkopokkiego. Reprodukcja 
za: Żnińskie Zeszyty Historyczne, nr 9/93.

Do 1939 roku dobra łabiszyriskie i czerniejews- 
kie stanowiły własność Zygmunta Skórzewskiego, 
najstarszego syna Witolda Skórzewskiego (zginął on 
tragicznie podczas polowania 30 grudnia 1912 r.) i 
jego żony księżniczki Marii (z Radziwiłłów). Dziś 
przedstawiamy wojenne losy rodziny.

KSIĘŻNICZKA 
MARIA
Maria Skórzewska w 

pierwszych dniach wrześ­
nia 1939 roku przebywała 
w Lubostroniu. Wkrótce 
otrzymała od niemieckie­
go administratora polece­
nie opuszczenia pałacu. Z 
Teklą .Antkowiak poje­
chała do Czerniejewa. Nie 
mogła zamieszkać u niko­
go z administracji czer- 
niejewskiej, więc wynaję­
ła pokój u piekarza, mie­
szkającego na skraju mia­
steczka. W niedługim cza­
sie Niemcy kazali jej się 
przesiedlić. Wyjechała do 
syna Karola do Rogowa, 
jednak nie przebywała tam 
długo.

Przeniosła się do Kra­
kowa i z wierną panią Teklą za­
mieszkała przy ulicy Szlak. Cho­
rowała na anginę pectoris. Zmar­
ła 10 stycznia 1943 roku i została 
pochowana przez syna w grobo­
wcu Radziwiłłów w Morawicy.

ZYGMUNT I LEONTYNA 
SKÓRZEWSCY
Zygmunt Skórzewski, spadko­

bierca dóbr labiszyńskich i czer- 
niejewskich, urodził się 3 maja 
1894 roku. W 1927 roku w Pary­
żu poślubił księżniczkę Leonty- 
nę z Radziwiłłów, córkę Michała 

Radziwiłła z Przygodzic.
We wrześniu 1939 roku z ro­

dziną wyjechał samochodem z 
Czerniejewa. Udał się do księcia 
Janusza Radziwiłła, brata matki, 
do Ołyki. Uważał, że na wscho­
dzie będzie bezpiecznie.

17 września skierował się do 
Lwowa, gdzie kilkutygodniowej 
gościny udzielił mu profesor Ale­
ksander Kozikowski. Potem 
przez Rumunię i Szwajcarię do­
tarł do Rzymu. Rozpocz^ pracę 
w bibliotece watykańskiej. W 
1943 roku zostal z żoną areszto­
wany i osadzony w więzieniu w 
Berlinie, gdzie przebywali kilka­
naście miesięcy. W Rzymie pro­
wadzili działalność patriotyczną, 
związaną z rządem londyńskim. 
Za konspiracyjną działalność Le- 
ontyna Skórzewska została odzna­
czona przez prezydenta RP na 
wychodźstwie Złotym Krzyżem Za­
sługi z Mieczami

Zygmunt do kraju nigdy nie 
wrócił. Na Korsyce kupił kawa­
łek ziemi i zajął się uprawą drzew 
kauczukowych.

Zygmunt przez Londyn prze­
syłał drobne kwoty na budowę 
pomników w Bukowcu i Gómej 
Grupie. Był rezerwistą 16/2 Puł­
ku Ulanów Wielkopolskich i u- 
trzymywał kontakt z oficerami 
tego pułku. Zmarl 10 maja 1974 
roku na Korsyce. Pochowany zo­
stał w grobowcu gubernatora Gia­
cobbi na cmentarzu w Cervione. 
Jego żona Leontyna zmarła 10 
stycznia 1995 roku.

Mieli troje dzieci: Marię, Ja­
dwigę, Leona. Leon ukończył 
szkołę hotelarską w Szwajcarii i 
mieszka w Australii.

MARIA BNIŃSKA
Zygmunt miał dwoje rodzeńs­

twa: Marię ¡ Karola.
Maria poślubiła 27 stycznia 

1914 r. Adolfa Bnińs kiego Za­
mieszkała w jego posiadłości Gu- 
łtowy. Adolf w latach 1922-28 
piastował godność wojewody po­
znańskiego. Był czołowym repre­

zentantem obozu konserwatyw­
nego w Polsce i zwolennikiem 
monarchii. Aby zrealizować gło­
szone poglądy w 1938 roku zało­
żył Stronnictwo Zachowawcze. 
Aktywnie uczestniczył w pracach 
Towarzystwa Ziemian.

W 1939 roku wywłaszczony 
przez Niemców zamieszkał w Po­
znaniu na Jeżycach. Włączy! się 
do pracy konspiracyjnej. W grud­
niu 1940 roku zostal zatwierdzo­
ny przez premiera Władysława 
Sikorskiego delegatem rządu dla 

ziem zachodnich. 26 lipea 1941 
roku został aresztowany i osadzo­
ny w Forcie VII. Rok później 
wywieziony w głąb Rzeszy stra­
cił życie.

MARIA I EMILIA 
BNIŃSKIE ,

Ich córki Maria Emilia i Emi­
lia Jadwiga były podczas wojny 
siostrami Czerwonego Krzyża. 
Żona Adolfa Maria okupację spę­
dziła u państwa Grabowskich w 
Dąbrówce pod Warszawą Po wo­
jnie wyjechała do starszej córki, 
która poślubiła pochodzącego z 
Lubelskiego Księżyckiego i mie­
szkała w Stanach Zjednoczonych. 
Tam zmarła.

KAROL SKÓRZEWSKI
Młodszy syn Witolda Karol 

w 1927 roku poślubił w Poznaniu 
księżniczkę Janinę Drucką-Lu- 
becką z Teresina Został adopto­
wany przez ciotkę Marię Ogińs­
ką, od której otrzymał majątek 
Rogów w okolicach Tamowa W 
czasie okupacji przebywał w Ro- 
gowie i w Krakowie. Utrzymy­
wał kontakt z RadąGłównąOpie- 
kuńczą pomagał wysiedlonym. 
Po II wojnie czynił-starania o 
odzyskanie części majątku lubos- 
trońskiego, m.in. młynów. Pod 
koniec 1946 roku razem z ok. 300 
osobami z okolic Krakowa wyje­
chał z kraju. Dalszych jego losów 
nie udało się ustalić.

Z Janiną Drucką-Lubeckąmiał 
dwie córki Marię i Krystynę.

RYSZARD NOWICKI

Majętność łabiszyóską 
z Lubostronlem w 1763 r. 
kupił hrabia generał Fran­
ciszek Skórzewski. Nastę­
pnie dobra Jego odziedzi­
czyli jego syn Fryderyk, 
wnuk Arnold i prawnuk Le­
on, który zmarł bezpotom­
nie w 1903 r. W wyniku 
zapisu testamentowego 
majętność otrzymał daleki 
krewny Leona • Witold Skó­
rzewski z Komorza.
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Przyjmuje zapisy na kursy:
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szyldy 
reklamy

. 9.850
12.250
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IVszysthffl Klientom składamy najserdeczniejsze życzenia 
noworoczne ¡życzymy pomyślności w Nowym Koku 1996

 Podstawy obsługi komputera IBM - 50 godz.
 Podstawy księgowości z księgowością komputerową - 250 godz.
 Kwalifikacyjne w różnych zawodach na robotnika wykw., 
czeladnik, mistrza
 BHP - podstawowe, okresowe, dla kadry kierowniczej
 Pedagogiczne dla mistrzów
 Kierowca wózków widłowych
 Przewóz materiałów niebezpiecznych ADR
 Minimum sanitarne
 Kursy zaoczne przygotowujące do egzaminów eksternistycznych w 
zakresie szkoły średniej o kierunkach ekonomicznych - 5 semestrów
 Palaczy kotłów CO i7^

Żnin

Zapewniamy:
- terminy płatności do uzgodnienia,
- dowóz do Klienta najpóźniej 24 godz. od złożenia zamówienia,
- gwarantowaną jakość,
■ ciągłość i rytmiczność w dostawach produktów

ZAKUP 
BEZPIECZNY 

I BEZ 
PODATKU!

pracownia reklamy 
i usług plastycznych

Ջ1 22 14Ց

ANTENY 
SATELITARNE 

Żnin, tel. (0-534) 22-468

• TRZEMESZNO (GS), 
Al. Niepodległości 2, 
tel. (0533-54) 54-296, 
376, 377, 397,

•ŁOBŻENICA k/Wyrzyska, 
ul. Złota 11, (przy gorzelni), 
tel. (067) 86-46-11 w. 315,

• WĄGROWIEC (GS) 
ul. Grunwaldzka 30, 
tel. (067)621-061

WĄGROWIEC,ul. Kcyńska 56, tel. (0-67) 620-150, fax 622-459,
® PIŁA ,al.Poznańska200,tel.(0-67),12-32-46(Motylewo)

Rodzice i nauczyciele mo­
gą mieć możliwość opinio­
wania decyzji finansowych 
dotyczących szkół.

20 grudnia w Urzędzie Miejskim w 
Żninie spotkali się dyrektorzy i nauczy­
ciele szkół oraz przedszkoli. Spotkanie 
odbyło się na pięć minut przed przyję­
ciem szkól i temu tematowi zostało 
poświęcone.

Przewodniczący Komisji Oświaty 
Franciszek Szafrański zapewnił, że ka­
żda szkoła dostanie pieniądze, którymi 
będzie mogła gospodarować. Dyrektor 
Miejskiego Zespołu Oświaty Barbara 
Kamieńska poinformowała, że urząd 
wie, jakie poszczególne szkoły mają 
wydatki - ile pieniędzy potrzeba na 
opał, energię i inne potrzeby. Radna 
Hanna Czajkowska podkreśliła, że dy­
rektor musi być menadżerem. Franci­
szek Szafrański proponował powołanie 
Rady Programowej, w skład której we­
szliby reprezentanci nauczycieli i rodzi­
ców. Jej zadaniem byłoby opiniowanie 
podziału finansów dla szkół. Rada roz­
wiązywałaby też szereg innych proble­
mów szkól w gminie.

Burmistrz Leszek Jakubowski po­
wiedział, że oświatę będzie obsługiwał 
Miejski Ośrodek Oświaty. Zależy mu 
aby dyrektorzy i nauczyciele byli dob­
rze opłaceni ale aby tak się stało należy 
znaleźć pieniądze. Jest zdania, że i z 
tym można by sobie poradzić, gdyby 
sprawnie działał przemysł. Burmistrz 
zapowiedział też zmiany związane z 
oświatą. Stwierdził też, że szkoła w 
Cerekwicy nie powinna być szkołą oś­
mioklasową gdyż nie ma odpowiednich 
warunków lokalowych.

Leszek Jakubowski prosił dyrekto­
rów aby rozejrzeli się w swoich szko­
łach, ile dzieci potrzebuje pomocy. Po­
wiedział, że Gminny Ośrodek Pomocy 
Społecznej jest w stanie pomóc dzie­
ciom. MARIA WARDA

BAZA PALIW w Poznaniu, ul. Przelot,
tel. 411-411, 476-481 w. 117

Szkoły i 
samorząd

Piaseccy
88-400 Żnin, ul. Leśna 10

■ komputerowe prowadzenie ksiąg podatkowych, 
handlowych oraz ewidencji ryczałtowej i VA 7, 

-rozliczenia z Urzędem Skarbowym iZUS-em 
Usługi stałe i jednorazowe!

Oferuje sprzedaż hurtową i detaliczną:
Ceny w starych złotych za 1 litr z transportem.

OLEJ NAPĘDOWY.........................
ETYLINY 94....................................
BENZYNA BEZOŁOWIOWA.........
OLEJ OPAŁOWY.............................

RATY 15,17%-RÓWNIEŻ DLA ROLNIKÓW!
Wystarczy zaświadczenie z Urzędu Gminy 

o dochodach w przeliczeniu na hektar.

88 - 400 Żnin ul. Gnieźnieńska 18
Punkt przyjęć: art GRAF Żnin Plac Wolności 20, tel. 22 417

/T՝X-J Ł©> KJ
AUTORYZOWANY DEALER

wysypiska; poprawa jakości wody pi­
tnej w Kcyni; naprawa dróg wiejskich 
(Szczepice-Elizewo lub Laskownica- 
Nowa Wieś; Grocholin - szosa Pozna­
ńska; Żurawia-Miastowice; Malice- 
Rzemieniewice; Górki Zagaj ne-Gorzy- 
ce; Dziewierzewo ul. Leśna; Kcynia 
chodnik ul. Szubińska).

W glosowaniu za projektem bud­
żetu było 17 radnych, jeden był prze­
ciw i jeden wstrzymał się od głosu.

Na sesji przedstawiono także ra­
port z przeglądu technicznego szkół, 
które zostaną przejęte przez gminę 1 
stycznia 1996 roku. Według eksperty­
zy dwóch komisji ustalono, że do 
najlepszych szkół pod względem te­
chnicznym należą szkoły podstawo­
we: nr 2 w Kcyni, w Mycielewie, w 
Palmierowie, w Rozstrzębowie i filia w 
Miastowicach. Nie jest źle z budynkami 
szkolnymi w Kowalewku, Sipiorach, 
Górkach Zagaj nych. Dużo środków i 
pracy wymagają budynki szkolne: Szko­
ły Podstawowej nr 1 w Kcyni, Szkoły 
Podstawowej w Dziewierzewie, filia 
Szkoły Podstawowej nr 2 w Iwnie. 
Najgorzej przedstawia się stan techni­
czny szkół w Dobieszewie, Laskowni- 
cy, filii Szkoły Podstawowej nr 2 w 
Grocholinie i filii w Ludwikowie.

W związku ze zwiększającą się 
ilością zadań własnych i zleconych 
gminy kcyńscy radni stosunkiem gło­
sów 15:4 wybrali drugiego zastępcę 
burmistrza Został nim Daniel Olszak - 
dotychczasowy dyrektor Szkoły Podsta­
wowej w Palmierowie. Obejmie on swoje 
obowiązki 1 stycznia 1996 roku.

Ponadto radni zaakceptowali rezy­
gnację Jana Kuranta z członkostwa 
w Zarządzie Miejskim oraz przyjęli 
zmiany w statucie.

JÓZEF MAROSZ 
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EX-ROL
NAWOZY SZTUCZNE

WCENACH FABRYCZNYCH 
oferujemy również

WĘGIEL I MATERIAŁY
BUDOWLANE

Gąsawa, skład opałowy EX-ROĽ, 
czynny 8" -16‘c, soboty 8“ -13”. 
Tol. Gąsawa 38, Żnin, tal. 21 -060.

20 grudnia odbyła się w Kcyni 
ХШ sesja Rady Miejskiej. Obrady 
prowadził przewodniczący Rady Jan 
Adamski. Zarząd Miejski reprezento­
wał wiceburmistrz i jednocześnie sekre­
tarz gminy i miasta Józef Wojtalak.

Najważniejszymi problemami gru­
dniowej sesji były budżet i zadania 
gospodarcze gminy w 1996 roku. Ra­
dni uchwalili, iż przyszłoroczny bud­
żet zamknie się kwotą 8.575.843 zl 
(czyli prawie 86 mid. starych złotych).

Najwięcej pieniędzy w przyszłym 
roku pochłonie oświata i wychowanie, 
bo prawie 48% budżetu. Warto zazna­
czyć, że subwencja oświatowa dla 
Kcyni zamyka się kwotą 3.260.113 zł, 
co stanowi 38% wartości przyszłoro­
cznego budżetu.

Opieka społeczna pochłonie prawie 
14% pieniędzy budżetowych, adminis­
tracja państwowa i samorządowa 10,5%, 
gospodarka komunalna ponad 8%, gos­
podarka mieszkaniowa około 4,7%, kul­
tura i sztuka około 3,5%, drogi 2,5%.

Na inwestycje przewiduje się wy­
danie 600.000 zł, czyli 7% ogólnych 
wydatków budżetowych. Wybudowa­
ne zostaną wodociągi we wsiach Do- 
bieszewo-Rozpętek-Słupowiec-Miecz- 
kowo; doprowadzona zostanie woda 
do pozostałych gospodarstw rolnych 
w Grocholinie; przedłużona będzie sieć 
wodociągowa przy ul. Poznańskiej w 
Kcyni; uzbrojony zostanie teren pod 
budownictwo jednorodzinne przy ul. 
Witosa w Kcyni.

W planie wydatków budżetowych 
miasta i gminy Kcynia na 1996 prze­
widziana jest także pomoc przy kapi­
talnym remoncie Ośrodka Zdrowia w 
Żarczynie i dla Zespołu Opieki Zdro­
wotnej w Szubinie; konserwacja ulic 
w mieście (Młyńskiej, Konopnickiej, 
Pałuckiej, Okrężnej, Nowej, Rynek); 
pudowa oświetlenia na ul. Poznańs­
kiej (do CPN); ogrodzenie starego wy­
sypiska śmieci i podjęcie zdecydowa­
nych działań w celu budowy nowego

■o

komputerowe 
wycinanie 
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■v- konstrukcje 

reklam

Bydgoski Zakład 
Doskonalenia Zawodowego
Ośrodek Kształcenia Zawodo­
wego w Żninie PI. Wolności 21, 

tel. 20719

Drugi 
wiceburmistrz Kcyni

թ Przedsiębiorstwo Produkcyjno-Handlowe 
"SYNCHRON11 S.A. Poznań

HURTOWNIA STALI 
oferuje w sprzedaży hurtowej i detalicznej: 

r®" rury czarne i ocynkowane od 3/8 cala 
blachy czarne, ocynkowane, cynkowe, 
blachy trapezowe ocynkowane, powlekane, 
pręty gładkie I żebrowane, 
profile zamknięte z Bochni 
tzw. (rury kwadratowe
i prostokątne), 
kątowniki, ceowniki, 
dwuteowniki g/w, 
kątowniki, ceowniki z/w, 
pręty kwadratowe, teowniki 
płaskowniki,

ta- piece c.o. węglowe od 0,8 do 3 m։

GNIEZNO
UL. REYMONTA 26, 
tel. (066) 25-10-50 - dział sprzedaży, 
tel. (066) 26-56-51
w. 219,215 (magazyn), 
tel./fax (066) 25-34-22
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Podsumowanie sezonu piłkarskiego

Udana jesień 
żnińskiej Pałuczanki
Miejski Klub Sportowy Patuczanka 

w Żninie prowadzi dwie sekcje - piłki 
nożnej i judo.

W sekcji piłkarskiej zarejestrowane 
są cztery drużyny: seniorów - występu­
jąca od 1992 roku w bydgoskiej lidze 
okręgowej, juniorów starszych, młodzi­
ków starszych i młodzików młodszych - 
występujące w rozgrywkach o mistrzos­
two województwa. Ze względu na trud­
ności finansowe klubu do rozgrywek nie 
zgłoszono juniorów młodszych.

Prezesem klubu jest inż. Krystian 
Stypczyński, wiceprezesem d/s szko­
lenia Grzegorz Berdysz. drugim wice­
prezesem, d/s organizacyjnych Bog­
dan Wabich.

Szczególnie udana była jesień dla 
piłkarzy I zespołu. Ostatecznie uplaso­
wali się oni na wysokim 3 miejscu w 
tabeli mając do lidera niespełna 6 pkt. a 
do wicelidera tylko jeden punkt straty. 
Zdobyli oni w 15 meczach 27 pkt., 
odnosząc zwycięstwa w ośmiu spotka­
niach, remisując w trzech i ponosząc 
cztery porażki. W sumie zdobyli 30 
bramek, a stracili 23. Rozgrywając osiem 
spotkań na swoim boisku zdobyli 14 
pkt. plasując się na 6 miejscu w tej 
klasyfikacji, przy czterech zwycięstwach, 
dwóch remisach i dw'óch porażkach. Na 
własnym terenie strzelili rywalom 20 bra­
mek tracąc 14. W klasyfikacji meczów 
wyjazdowych zajęli 4 miejsce. Rozgrywa­
ją: siedem spotkań zdobyli 13 pkt., odno­
sząc cztery zwycięstwa, jeden remis i

przegrywając dwa spotkania, bramki 10-9.
Dużym sukcesem tej drużyny było 

zakwalifikowanie się do ćwierćfinału 
edycji Pucharu Polski, gdzie Pałuczan­
ka gładko pokonała Ш-ligową Wdę Świę­
cie 2:0!

W rundzie jesiennej bramki dla Pa­
łuczanki zdobywali: 10 - Andrzej Lisie­
cki, 9 - Radosław Stelmaszewski, 3 - 
Marcin Liana, po 2 - Piotr Przywara, 
Tomasz Kowalik, po 1 - Kamil Dojaś, 
Marek Iwiński, Daniel Mariuszyc i 
samobójcza - Mirosław Kryszak Unia 
Gniewkowo.

Dwaj piłkarze Pałuczanki Radosław 
Stelmaszewski i Zenon Polaszewski po­
wołani byli do reprezentacji Gazety Po­
morskiej.

Obecnie drużyna po krótkim wypo­
czynku wznowiła treningi w hali miejs­
kiej, a w styczniu zaplanowano obóz 
kondycyjny w gościnnym Reczu. Nato­
miast, by jak najlepiej przygotować się 
do wiosennej rundy rewanżowej, druży­
na już w styczniu będzie rozgrywała 
mecze sparingowe. Między innymi 31 
stycznia 1996 roku piłkarze Pałuczanki 
na swoim boisku rozegrają kontrolne 
spotkanie z liderem III ligi Elaną Toruń.

Kadrę I zespołu wraz ze zdjęciem 
umieściliśmy w numerze 50/95.

Juniorzy starsi - grupa II
Na półmetku drużyna Pałuczanki 

uplasowała się na szóstym miejscu. Ro­
zegrała 11 spotkań mistrzowskich zdo­
bywając 16 pkt., bramki 26-25. Trene-

rem zespołu jest Janusz Nowak. Do naj­
lepszych strzelców należą: Paweł Pie­
chocki, Marek Gałązka, Piotr Rutkow­
ski i Mariusz Klimas.

Młodzicy starsi - grupa III
Drużyna młodzików starszych Pału­

czanki rozgrywając 9 spotkań mistrzows­
kich uplasowała się na czwartym miejscu 
zdobywając 19 pkt, bramki 37-13. Trene­
rem zespołu jest Marek Meller. Do naj­
lepszych strzelców w drużynie należą: 
Tomasz Nawrocki, Michał Wawrzyńs­
ki, Artur Guziolek, Grzegorz Lukomski, 
Tomasz Witkowski, Rafal Filut.

Młodzicy młodsi grupa - III
Młodzicy młodsi uplasowali się na 

trzecim miejscu. Rozgrywając sześć spo­
tkań mistrzowskich zdobyli 12 pkt, przy 
28 strzelonych i 15 straconych bram­
kach. Trenerem zespołu jest Adam Dut­
kiewicz. Do najlepszych strzelców w 
drużynie należą: Paweł Bień, Jarosław 
Krysiński, Piotr Bielski, Mariusz Kru- 
zel, Tomasz Myszkowski, Tomasz Ko- 
nowalski, Maciej Pazderski.

Komentarz prezesa Pałuczanki Kry­
stiana Stypczyńskiego: - Należy się 
cieszyć z mijającego roku. Drużyny mło­
dzieżowe Pałuczanki plasują się powy­
żej środka tabeli, satysfakcjonuje rów­
nież trzecie miejsce w tabeli drużyny 
seniorów, które stwarza szansę ubiega­
nia się o awans do trzeciej ligi. Tak więc 
na miarę naszych środków finansowych 
z wyników jesteśmy zadowoleni.

GRZEGORZ BERDYSZ

Gąsawa

Mamy w szeregach kadrowiczów
Dominującym sportem w gminie Gą­

sawa jest hokej na trawie. Niejedno już 
pokolenie uprawia tę dyscyplinę rozpo­
czynając niemal od kołyski. Jednak suk­
cesy odnoszą także reprezentanci in­
nych dyscyplin. Agnieszka Szeleżyńska 
wywodząca się z Gąsawy, a reprezentu­
jąca żnińską sekcję judo osiągnęła wiel­
ki sukces kwalifikując się do udziału w 
Mistrzostwach Polski Młodziczek w Ra­
domiu, gdzie zdobyła V miejsce w 
Polsce. Natomiast w sporcie szkolnym 
sukcesem Macieja Wrzesińskiego i 
Mieczysława Marosza, uczniów SP w 
Gąsawie przygotowywanych przez Sła­
womira Mazanego, jest zakwalifikowa­
nie się do zawodów wojewódzkich w 
biegach przełajowych, które odbędą się 
na wiosnę 96 r. Także drużyna z tej 
samej szkoły zakwalifikowała się do mis­
trzostw makroregionu w Unihock-u w 
Gdańsku, lecz niestety finał się nie od­
był. 7 grudnia w Sicienku trzy zespoły z 
SP uczestniczyły w eliminacjach mis­
trzostw w Unihock-u. Uczniowie Ze­
spól u Szkół Rolniczych w Gąsawie przy­
gotowani przez Henryka Ciesielczyka, 
osiągnęli następujące rezultaty:

- w wojewódzkich mistrzostwach w 
Bydgoszczy w biegu przełajowym An­
drzej Karpiński zajął III miejsce,

- w mistrzostwach w lekkoatletyce 
w Sępólnie Krajeńskim Izabela No­
wak zajęła I miejsce w biegu na 1500 
m, a Bogumiła Blażak II miejsce w 
biegu na 200 m, natomiast Jerzy Gą- 
siorowski w skoku wzwyż i w dal 
zajął II miejsce, a Krystian Kłos w 
rzucie dyskiem był trzeci.

Drużyna LZS Szelejewo brała udział 
w eliminacjach piłki nożnej zespołów 
wiejskich Atlanta ’96 wygrywając u sie­
bie z Unią Janikowo (co było sporą 
sensacją), ale niestety rewanż się nie 
udał. Bardzo dobrze radzi sobie w I 
lidze Pałuckiej Ligi Mistrzów drużyna z 
Szelejewa plasując się w ścisłej czołów­
ce, a w II lidze zespół Moskalik jest 
bezapelacyjnie najlepsza drużyną 

Hokej na trawie - ZXS Gąsawa, mó­
wi wiceprezes Marek Maciejewski, 
zrzesza 140 zawodników od adepta ai 
po seniora. Prawie społecznie funkcje 
trenerów pełnią: Zbigniew Lachowicz 
(seniorzy), Henryk Cisielczyk (junio­
rzy starsi), Walenty Szczeciński (junio­
rzy młodsi), Sławomir Mazany (dzie­
ci), Andrzej Brzykcy (młodzicy), Ja­
cek Mazany (adepci). Bardzo dobrze 
układa się współpraca ze Szkołą Podsta­
wową w Gąsawie, a także duże nadzieje 
pokładamy we współpracy z Uczniows­
kim Klubem Sportowym Laskovia ze 
SP w Laskach Wielkich. Bilans finanso­
wy na koniec roku jest dla klubu korzy­
stny, to znaczy iż nie mamy żadnych 
zadłużeń. W tym miejscu należą się 
podziękowania Urzędowi Gminy w Gą­
sawie, firmie Anja Cake z Bydgoszczy, 
firmie Oktan z Bydgoszczy, Kombina­
towi Cementowo-Wapienniczemu Kuja­
wy, firmie Geamaxx z Warszawy, Mogi­
leńskiemu Zarządowi Dróg, instytucjom 
z gminy Gąsawa oraz wielu indywidual­
nym osobom, wszystkim, którzy spon­
sorowali rozwój tego sportu. Również 
słowa podziękowania należą się wszyst­
kim wiernym kibicom klubu, którzy są 
zawsze niezawodni.

Na gąsawskim stadionie odbyło się 
65 spotkań w różnych kategoriach wie­
kowych. Pierwszoligowa drużyna w skła­
dzie: P. Walczewski, A. Brzykcy, Z. 
Konieczny, A. Pieczyński. A. Burdziń- 
ski, L. Czechowicz, Rafał Kwiatkows­
ki, Ryszard Kwiatkowski, T. Substyk, 
M. Sykula, J. Gaczkowski. St. Bratko­
wski, K. Modelski, S. Banasik, P. 
Krysztolïak, W. Kuczma, L. Mazany, 
M. Mazur, J. Burdzinski, P. Pieczyńs­
ki pod okiem trenera Zbigniewa La­
chowicza i kierownika drużyny Walen­
tego Mazanego rozegrała łącznie 20 
spotkań wygrywając 8, przegrywając 10, 
remisując 2. Najwyższe wygrane to 4:0 
z Lechem Poznań i 5:1 z HKS Choszcz­
no. Najwyższe przegrane to 1:8 z Pocz­
towcem Poznań (obecnym mistrzem Pol­

ski) i 1:6 z Lechem Poznań. Strzelcami 
bramek byli: Jarosław Gaczkowski (naj­
więcej), A. Brzykcy, Rafał Kwiatkows­
ki, Ryszard Kwiatkowski, M. Mazur, 
M. Sykula, L. Mazany, T. Substyk, A. 
Pieczyński, A. Burdziński. Drużyna za­
jęła piąte miejsce w 1 lidze, co dla 
kibiców było pewnym niedosytem. Ty­
tuł mistrza Polski zdobyła drużyna 
juniorów młodszych, co miało zna-; 
czenie dla stworzenia przez władze wo­
jewódzkie szansy na wybudowanie 
sztucznej nawierzchni w Gąsawie. Tak­
że w pozostałych kategoriach wieko­
wych w ramach rozgrywek Wojewó­
dzkiej Spartakiady Młodzieży i Dzie­
ci, eliminacji do mistrzostw Polski ju­
niorów młodszych i starszych druży­
ny z Gąsawy zajęły pierwsze miejsca.

Do indywidualnych sukcesów zawo­
dników należy fakt, iż Waldemar Kucz­
ma, Marcin Strykowski. Damian Sub­
styk, Krzysztof Lach, Tomasz Kotuls- 
ki. Piotr Rutkowski, Artur Pawelczak 
i trener Henryk Ciesielczyk zostali po­
wołani i uczestniczyli w zgrupowaniach 
kadry narodowej w hokeju na trawie w 
kategorii młodzieżowej i juniorów młod­
szych. Ponadto Waldemar Kuczma re­
prezentował barwy Polski w czasie tur­
nieju w Bratysławie w kategorii junio­
rów starszych, natomiast Tomasz Kotui- 
ski reprezentował Polskę w halowym 
turnieju w Czeskich Budziejewicach w 
kategorii juniorów młodszych. Wśród 
najlepszych sportowców Pałuk ’94 zna­
lazł się hokeista LKS Gąsawa Andrzej 
Brzykcy.

Prezydium klubu LKS Gąsawa w 
składzie: W. Putz (prezes), M. Macie­
jewski (wiceprezes), W. Mazany (se­
kretarz), członkowie: Zd. Kuczma, К 
Janus, H. Ciesielczyk, W. Szczeciński, 
A. Brzykcy, Zb. Lachowicz, składa 
wszystkim sportowcom, szkoleniowcom, 
opiece medycznej którą pełniła Wanda 
Wielgosz, sponsorom i kibicom podzię­
kowania i życzenia wszelkiej pomyślno­
ści w życiu osobistym i sportowym.

JACEK MIELCARZEWICZ

Żnińskiej sekcji judo 
stuknęło sześć lat
W listopadzie minęło 6 lat, gdy w 

ówczesnym MDK-u zawiązano Klub Sta- 
rowschodnich Sztuk Walki, który w krót­
kim czasie przerodził się w prężnie działa­
jącą sekcję sportową MKS Pałuczanka, 
gdzie rekreacyjnie i wyczynowo zaczęto 
uprawiać judo. Jubileusz oraz kończący 
się rok skłaniajądo refleksją próby podsu­
mowania swoistego rachunku sukcesów, 
ale i porażek. Gdyby zapytano mnie o 
największy sukces w bieżącym roku od­
powiedziałbym, że jest nim fakt istnienia 
sekcji w świetle znanych kłopotów orga­
nizacyjnych i finansowych. A porażki? To 
turnieje, w których nie mogliśmy wziąć 
udziału, nie zrealizowanie zobowiązania 
w stosunku do klubów, u których uprzed­
nio gościliśmy w kraju i za granicą oraz nie 
zrealizowane obozy i zgrupowania

Na przekór wspomnianym kłopotom 
br. zaznaczył się największymi sukcesa­
mi sportowymi dowodząc, że sekcja 
mimo przeciwności rozwija się i umac­
nia Okazały bilans tegorocznych doko­
nań judoków i efektowne zakończenie 
sezonu przez grudniowy wynik Agnie­
szki Szeleżyńskiej (walka o brąz w mis­
trzostwach Polski) odsuwają gdzieś w 
dal niepokoje i niepewności. Pałucka 
młodzież sięga po najwyższe krajowe i 
międzynarodowe laury. Tomek Ma- 
łacha zdobywa srebro we Włoszech i 
powtarza ten wynik w Holandii. Jego 
í ... ■■ .......

brat Paweł wygrywa mistrzostwa w Gru­
dziądzu, następnie sięga po doto w 
Horrejdijk. To nie przypadki, to wynik 
ciężkiej pracy i wielu wyrzeczeń. Za 
plecami asów szkolą się najmłodsi, z 
zazdrością spoglądając na utytułowanych 
zawodników. Jestem przekonany, że 
wkrótce i o nich usłyszymy. Paulina i 
Michał Plewowie, siostry Póltorans, 
bracia Wojtasiowie, Krystian Kraw­
czyk, BartekAndryszak i wielu innych. 
Ćwiczą również ich tatusiowie, dowo­
dząc, że judo jest dla wszystkich. Suk­
cesem sekcji jest pozyskanie oddanego 
grona działaczy, bez których pomocy nie 
doszłoby do wielu przedsięwzięć. To wła­
śnie na ich ręce prezes Okręgowego Zwią­
zku Judo w Bydgoszczy złożył listy gratu­
lacyjne i dyplomy. Marian Piotrowski, 
Maciej Grzmiel, Zbigniew Dolski, To­
masz Cichoń to tylko niektóre nazwiska 
przyjaciół judo. Grono niezawodnych 
sponsorów, współtwórców osiągnięć to 
oddzielna i piękna karta żnińskiego judo. 
Jest ich wielu i ciągle przybywa Dziękuję 
im z całego serca za dotychczasową po­
moc.

Wchodzimy w nowy rok z nowymi 
nadziejami i planami wierząc, że ten pięk­
ny sport będzie dalej rozwijał się pod 
przychylnym okiem oraz przy pomocy 
władz, jak również oddanego grona spon­
sorów.

WIESŁAW BERDYSZ 
ШВШИШШЯШШІПЯВШ

Kcynia

Prym wiodą Orzeł i LZS
W mieście i gminie Kcynia prym 

wiodą: istnięjący od 22 lat Klub Sporto­
wy MLKS Orzeł oraz na wsi LZS.

MLKS Orzeł dysponuje aktualnie se­
kcją piłki nożnej (seniorzy i juniorzy) i 
brydża sportowego. Jeszce nie tak daw­
no istniała piłka siatkowa oraz tenis 
stołowy. Piłkarze nożni Kcyni w swoich 
rozgrywkach mistrzowskich spisują się 
kiepsko. Seniorzy grający mecze w kla­
sie A (grupa II) w rundzie jesiennej 
zdobywając 8 pkt., uplasowali się w 
grupie na przedostatnim miejscu; junio­
rzy starsi okupują w swojej grupie dolne 
rejony tabeli. Brydżyści Orla rozgrywa­
ją swoje spotkania ze zmiennym szczęś­
ciem mając za przeciwników 7 klubów z 
Bydgoszczy i po jednym z Szubiną 
Mroczy, Nakla i Solca Kujawskiego. W 
1995 roku klub Orzeł (prezes Leszek 
Nowak) nawiązał korzystne kontakty ze 
sportowcami niemieckiego miasteczka 
Stork. Sportowcy z Kcyni przebywali w 
Niemczech, a ich rówieśnicy zza Odry 
gościli w sierpniu na Pałukach.

W pionie kcyńskiego LZS (ofiarny 
działacz Franc fezek Hylla) piłkę nożną 
klubową reprezentuje dziewierzewski 
Orion (klasa B) zajmujący po rundzie 
jesiennej w swojęj IV grupie środkowe

miejsce w tabeli. Spory sukces w 1995 r. 
zdobyli nie zrzeszeni w rozgrywkach 
klubowych piłkarze nożni LZS Chwali- 
szewo, uzyskując tytuł wicemistrza wo­
jewództwa.

Niezwykle cenna jest inicjatywą mię­
dzy innymi kcyńskich działaczy i spor­
towców, utworzenia w naszym regionie 
Pałuckiej Ligi Piłki Siatkowej. W ubie­
głorocznej edycji siatkarze Kcyni zdo­
byli wicemistrzostwo.

Aktualnie kcyńscy sportowcy pionu 
LZS walczą w eliminacjach do Igrzysk 
Olimpijskich Sportowców Wiejskich At­
lanta ՝96 w Kruszwicy.

Z innych wydarzeń sportowych mi­
nionego 1995 roku na uwagę zasługuje 
corocznie organizowany bieg Orla Bia­
łego w ramach Dni Kcyni.

Dość prężna była także sekcja strze­
lecka kcyńskiej LOK (prezes Tadeusz 
Sadowski) organizując kilka turniejów 
strzeleckich z okazji świąt państwowych 
i narodowych.

Także kcyńscy szachiści dali znać o 
sobie rozgrywając kilka turniejów.

Zapewne w impasie jest kcyński sport 
szkolny. To niestety bolączka ogólno­
polska

JÓZEF MAROSZ

Łabiszyn

Karate nie tylko z bratem
Największe sukcesy sportowe w gmi­

nie Łabiszyn odnieśli zawodnicy ćwi­
czący karate-shotokan, których trenuje 
Eugeniusz Rzymyszkiewicz. W Brzegu 
Dolnym podczas III Międzynarodowego 
Pucharu Polski Karate Dzieci i Kade­
tów, w którym startowało ponad 300 
zawodników z 32 klubów, zdobyli sześć 
medali. Karolina Czajka zdobyła sre­
brny medal w kata indywidualnym i 
srebrny w kata drużynowym. Weszła do 
finałowej ósemki w kumite indywidual­

nym. Magdalena Nowak - brązowy 
medal w kata indywidualnym i srebrny 
medal w kata drużynowym. Weszła do 
finałowej ósemki w kumite indywidu­
alnym. Beata Balcerzak - srebrny 
medal w kata drużynowym. Weszła do 
finałowej ósemki w kata i kumite in­
dywidualnym. Sławomir Michalik - 
brązowy medal w kumite indywidua­
lnym. Wszedł do finałowej ósemki w 
kata indywidualnym.

RYSZARD NOWICKI

Uwaga kibice piłkarscy!
Przypominamy, iż 30 grudnia o 900 

w Miejskiej Hali Sportowej w Żninie 
odbędzie się turniej noworoczny w pił­
ce halowej weteranów (powyżej 34 lat).

Swój udział zapowiedziały drużyny 
oldboyów następujących klubów: Lech 
Poznań, Zawisza Bydgoszcz, UniaLech- 
Pol Wapno, Sparta Janowiec Wlkp., 
OKS Piłą FC Brudzyń, Pałuczanka Żnin 
oraz Sokół Damasławek (kl)
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Żeglarstwo i sporty motorowodne 
w Międzyszkolnym Klubie 
Żeglarskim w Żninie w 1995 r.
Pomimo rozlicznych kłopotów i tru­

dności, które trapiły i trapią sport, mi­
niony 1995 rok w Międzyszkolnym Klu­
bie Żeglarskim uznano za udany i owoc­
ny w sukcesy sportowe oraz poczynania 
organizacyjne. Nic nie wskazuje na to, 
że może nastąpić jakiś regres, a zamie­
rzenia i plany na następny rok są bardzo 
ambitne i atrakcyjne.

Godzi się przypomnieć, że w klubie 
istniejącym od 23 lat działają trzy sek­
cje: bojerowa, żeglarska i najmłodsza, 
motorowodna. W jego śportowej historii 
zawodnicy zdobyli następujące medale: 

mistrzostwa Polski
(19 medali )

bojery - 2 złote, 4 srebrne, 1 brązowy; 
żeglarstwo - 1 srebrny,
sporty motorowodne - 6 złotych, 1 sre­
brny, 4 brązowe

mistrzostwa Europy
(2 medale) 

sporty motorowodne - 1 złoty, 1 srebr­
ny

mistrzostwa świata
(1 medal) 

sporty motorowodne - 1 złoty
Puchar Świata

sporty motorowodne - 1 złoty
Grand Prix Polski - 4 złote
Są to wyniki imponujące i nieprze­

ciętne, do osiągnięcia których przyczy­
nili się w głównej mierze motorowod- 
niacy z Tadeuszem Haręzą na czele.

Skoncentrujmy się jednak na działal­
ności sportowej w mijającym roku. Bo- 
jerowcom nie sprzyjała aura, brak lodu 
często uniemożliwiał przeprowadzenie 
zaplanowanych regat. Udało się jednak 
zorganizować tradycyjne regaty w mię­
dzynarodowej klasie DN o puchar MKŻ 
(zwyciężył R. Posadzy - MKŻ Żnin) 
oraz regaty juniorów (zwyciężył A. Wój­
cik - MKŻ Żnin). W czasie wakacji 
zimowych, wspierani przez sponsorów, 
przeprowadziliśmy 14-dniowy obóz bo­
jerowy dla 17 dzieci, połączony ze szko­
leniem na stopień żeglarza lodowego. 
Okres wczesnojesienny wykorzystany 
byl na szkolenie i sprawy statutowo- 
organizacyjne. Kurs na stopień sternika 
motorowodnego ukończyło 17 osób, na 
starszego sternika motorowodnego 3 
osoby, uprawnienia inspektora techni­
cznego osiągnęła 1 osoba i instruktora 
motorowodnego również 1 osoba

Z początkiem kwietnia odbyło się

walne zebranie sprawozdawczo-wybor­
cze. Podsumowana została dwuletnia 
działalność klubu i wybrany nowy za­
rząd, z założycielem klubu i społecz­
nym działaczem od początku jego ist­
nienia Andrzejem Jankowskim na cze­
le. Delegaci klubu uczestniczą również 
w walnych zgromadzeniach Polskiego 
Związku Motorowodnego i Narciarstwa 
Wodnego w Warszawie oraz Bydgos­
kiego Okręgowego Związku Żeglarskie­
go, wchodząc w skład zarządów tych 
związków.

W swojej nazwie klub nosi miano 
“żeglarski”. Organizuje corocznie rega­
ty o żniński puchar "Optymista" (w tym 
roku zwyciężył C. Piórczyk - Astoria 
Bydgoszcz), regaty oldboy w klasie 
"Orion" (w tym roku zwyciężyli A. Ra- 
chwalski - Pasat Bydgoszcz i K. Myk - 
YKP Bydgoszcz). Wszyscy uczestnicy 
regat wzięli udział w akcji “Sprzątanie 
Świata” porządkując brzeg Małego Je­
ziora. Po raz 21 rozegrano regaty o 
“Błękitną Wstęgę Jezior Żnińskich”, z 
udziałem załóg zagranicznych, w których 
zwyciężył J. Borowski - MKŻ Żnin. 
Dziś żeglarze pracują na miarę możliwo­
ści finansowych i... sprzętowych. Do 
szkółki żeglarskiej i bojerowej uczęsz­
cza ponad 20 młodych zawodników. 
Klub zorganizował dwa obozy żeglars­
kie w Niedźwiedzimkrzu dla 18 dzieci, 
Noc Świętojańską i gwiazdkę żeglarską 
24-dniowy rejs po jeziorach ostródz- 
kich. Załoga MKŻ w żeglarskich mis­
trzostwach okręgu na Zalewie Koro­
nowskim zajęła wysokie, IV miejsce w 
klasie "Orion".

Żeglarze są jednak w cieniu motoro- 
wodniaków i Tadeusza Haręzy. Zapo­
czątkowane w Żninie przed 16 laty przez 
działaczy MKŻ międzynarodowe zawo­
dy motorowodne o Grand Prix Polski i 
dwukrotne mistrzostwa Europy, ściąga­
ją do Żnina czołowych pilotów Europy i 
prawie 20-tysięczną rzeszę widzów i 
sympatyków tego niezwykle widowis­
kowego i atrakcyjnego sportu. Tegoro­
cznym sukcesem Tadeusza Haręzy jest 
zloty medal mistrzostw świata w klasie 
0-700 i również z tego kruszcu medal 
mistrzostw Polski w klasie 0-500. Dziel­
nie poczynali sobie także młodzi moto- 
rowodniacy, którzy nie dysponując dob­
rym sprzętem i odpowiednim wspar­
ciem finansowym, z wielkim uporem

dążyli do osiągnięcia znaczących wyni­
ków i to im się udało. Efektem jest 
zdobycie przez MKŻ Żnin brązowego 
medalu mistrzostw Polski drużynowo.

Nadzieje wiążemy z nowo utworzo­
ną grupą zawodników w wieku 12-16 
lat, startujących w klasie młodzieżowej 
S-175. Przewodzą im Karol Susz (lat 
14) i Przemysław Nowak (lat 15). Zgo­
dnie z decyzją PZMWiNW żniński klub 
przyjął na siebie funkcję wiodącą w tej 
klasie w kraju. Sponsorem, który zaku­
pił pierwszą młodzieżową łódkę jest pan 
Ireneusz Przybyłowicz z Bożejewic. 
Cieniem na działalności sekcji motoro­
wodnej położyła się zapowiedź Tadeu­
sza Haręzy o wystąpieniu z MKŻ Żnin i 
zawiązaniu własnego klubu.

Poprzez sport motorowodny i żeglar­
stwo zrodziły się przyjazne kontakty z 
Litwą. Nasi zawodnicy uczestniczyli w 
mistrzostwach Litwy, a w Żninie wizytę 
założyła delegacją z burmistrzem na 
czele, litewskiego miasta-kurortu Bir- 
stónas, zapoczątkowując dobrą współpra­
cę ze Żninem. Z tej okazji przeprowadzili­
śmy zawody motorowodne kończące se­
zon. Udział wzięła ekipa Litwy i aktualny 
mistrz Europy w klasie S-550 Lechosław 
Rybarczyk - Posnania. Zwyciężył, zdo­
bywając puchar dyrektora Cukrowni Żnin, 
Tomas Csesny - Litwa

Dziś, choć ostatnie lata były dla 
sportu ciężkie, klub prezentuje się oka­
zale. Za swoją bazę nie musi się wsty­
dzić przed gośćmi zjeżdżającymi do Żni­
na niemal z całej Europy. Bez zbędnych 
nakładów finansowych, po gospodars- 
ku, pracą społeczną członków wyremon­
towano budynki przystani i warsztatu 
szkutniczego, pomost i nadbrzeże, sprzęt 
żeglarski i motorowodny.

Mamy w swej sportowej działalności 
wielu sympatyków i kilku sponsorów, ale 
głównym źródłem utrzymania klubu jest 
dotacja Urzędu Miejskiego, który bardzo 
życzliwie podchodzi do spraw sportu. W 
zamierzeniach klubu jest między innymi 
organizacja obozu żeglarskiego dla dzieci 
niepełnosprawnych w Pieczyskach oraz 
14-dniowego rejsu dla dzieci z MKŻ na 
Zalewie Koronowskim. Za swą działal­
ność w 1995 roku klub odznaczony został 
honorowym medalem Polskiego Związku 
Żeglarskiego, wydanym z okazji 70-lecia 
żeglarstwa w Polsce.

ANDRZEJ JANKOWSKI

Hokej na trawie

MLKS Pałuki Żnin
W 1995 roku sekcja hokeja na trawie 

obchodziła 10-lecie istnienia
Juniorki młodsze w rozgrywkach o 

mistrzostwo Polski zajęły drugie miejs­
ce w kraju.

Juniorzy starsi zakwalifikowali się 
do finału Ogólnopolskiej Spartakiady 
Młodzieży i zajęli ósme miejsce w 
kraju.

Młodzicy zajęli III miejsce, a dzieci 
IV w Wojewódzkiej Spartakiadzie Dzie­
ci i Młodzieży.

Żnińska sekcja poszczycić się może 
swymi wychowankami, którzy wystę­
pują w kadrze narodowej. Są to: Jacek 
Kluczewski (junior młodszy), Anita Mi- 
lejczak, Ilona Duszyńska, Magdalena 
Pomarańska (juniorki). (mj)

Damasławek
Mówi wójt gminy Grzegorz Jakubiak:

Ważnym faktem jest to, że nasza 
drużyna piłkarska seniorów z Gminnego 
Ludowego Klubu Sportowego Sokół w 
Damasławku rozpoczęła rozgrywki w 
klasie okręgowej województwa pilskie­
go. Brakuje jednak w gminie sportu 
masowego z udziałem głównie dzieci i 
młodzieży. Do realizacji przedsięwzięć 
sportowych mamy przecież obiekt, który 
można i należy właściwie wykorzystać.

ARTUR BROMBERGER

Szubin

Trzy sekcje Szubinianki
Ludowy Klub Sportowy Szubinian- 

ka Szubin prowadzi trzy sekcje sporto­
we: koszykówki, judo i piłki nożnej 
(sekcja wiodąca). W klubie sport upra­
wia około 150 zawodników.

Piłka nożna
Do rozgrywek zgłoszone zostały 

cztery drużyny młodzików młodszych i 
starszych. Trenerem jest Jerzy Macie­
jewski, a kierownikiem drużyn Marek 
Wożniak. Drużyny w swoich katego­
riach zajęły ѴПІ miejsce.

Juniorzy starsi - po raz pierwszy 
zostali zgłoszeni w sezonie 95/96. Po 
rundzie jesiennej zajmują VII miejsce na 
13 drużyn i należy się spodziewać, że 
będą awansowali. Do wyróżniających 
się zawodników należą: Tomasz Dębny, 
Wiesław Masłowski, Daniel Lubawy. 
Trenerem jest Józef Sendwicki, a kiero­
wnikiem drużyny Andrzej Baszczyński. 
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Seniorzy - po rundzie jesiennej zaj­
mują III lokatę w klasie A. Drużyna o 
bardzo dużych możliwościach. Zda­
niem prezesa klubu Remigiusza Kas­
przaka awans do klasy wyższej jest 
realny. Do wyróżniających się zwod- 
ników należą: Jarosław Ozdyk, Ja­
cek Kujawa, Darek Maciejewski, Da­
niel Wypych. Trener - Piotr Majdziń- 
ski, kierownik drużyny Tadeusz Hej- 
nicki.

Koszykówka
Drużyna bierze udział w rozgryw­

kach wojewódzkiej klasy A seniorów. 
W sezonie 94/95 zdobyła na VII drużyn 
wysokie, III miejsce. Do wyróżniają­
cych się zawodników należą: Daniel 
Wypych, Tomasz Staroń, Wiesław Ma­
słowski, Adam Piecuch. Trenerem jest 
Ryszard Adamczewski, kierownikiem 
sekcji Jan Kasprzak. 

Judo
Zawodnicy tej sekcji osiągają najlep­

sze wyniki sportowe w turniejach woje­
wódzkich. Karina Pilarczyk, Anna Per­
ka i Danuta Pawlak wywalczyły awans 
do mistrzostw Polski młodziczek w Ra­
domiu. Najlepszy zawodnik sekcji Woj­
ciech Świtała uzyskał awans do mis­
trzostw Polski w Pile. Do wyróżniają­
cych się zawodników należą: Łukasz Do­
magała, Maciej Osiński, Tomasz Wal- 
kiewicz, Przemysław Andrzejewski, Ja­
kub Hak. Trener - Hubert Cysdorf, kie­
rownik sekcji Eugeniusz Grobelski.

Biegi
Dużo sukcesów sportowych odnieśli 

członkowie Uczniowskiego Klubu Biega­
cza w Szubinie, ale trener i opiekun Kazi­
mierz Krzywdziński odmówił udzielenia 
informacji dla tygodnika Pałuki.

՜ RYSZARD NOWICKI

—I Sport szkolny ---------------------------------------------------

SZKOLNY ZWIĄZEK SPORTOWY W ŻNINIE

Mijający rok był dla sportu szkol­
nego rokiem trudnym, głównie z po­
wodów finansowych. Z pomocą przy­
chodzi gmina, która jest jedynym spon­
sorem sportu międzyszkolnego.

Celem naszej działalności jest or­
ganizowanie jak największej liczby im­
prez dla wszystkich szkół naszej gmi­
ny. Do najbardziej popularnych i łu­
bianych należą: międzyszkolna liga pił­
ki nożnej, koszykowej (obecnie ucze­
stniczy w rozgrywkach 25 drużyn), 
mityngi lekkoatletyczne, a także tur­
nieje halowe i konkursy gier i zabaw 
dla najmłodszych. Organizujemy i 
uczestniczymy rocznie w ponad 100 
imprezach, w których udział bierze od 
50 do 200 młodych sportowców. Bar­
dzo duży nacisk kładziemy na sprawy 
wychowawcze.

Uczciwe współzawodnictwo i ko- 
leżeńskość, to priorytety naszego dzia­
łania.

Najważniejsze osiągnięcia sportowe:
- drużyna chłopców ze Szkoły Pod­

stawowej nr 2 w Żninie (opiekun mgr 
Stanislaw Goclik) zajęła I miejsce w 
finałach wojewódzkich drużynowych 
biegów przełajowych

- M. Drzewiecki ze Szkoły Pod­
stawowej nr 2 w Żninie (opiekun mgr

Stanisław Goclik) zajął III miejsce i 
zdobył brązowy medal w finałach wo­
jewódzkich (biegi),

- IV miejsce w finale wojewódzkim 
w biegu na 300 metrów zajął T. Leś­
niewski ze Szkoły Podstawowej nr 2 
w Żninie - (opiekun mgr Stanisław 
Goclik),

- V miejsce w finale wojewódzkim 
zajęła sztafeta 4x100 m (T, Buczkowski. 
T. Leśniewski, M. Drzewiecki, L. Ku­
biak) ze Szkoły Podstawowej nr 2 w 
Żninie (opiekun mgr Stanisław Goclik),

- sztafeta dziewcząt z Liceum Ogól­
nokształcącego w Żninie w finałach 
wojewódzkich zajęła V miejsce (opie­
kun mgr Krzysztof Kosmowski),

- sztafeta chłopców z Zespołu 
Szkół Mechanicznych w Żninie zaję­
ła VI miejsce w finale wojewódzkim 
(opiekun mgr Tomasz Wysocki),

- drużyna siatkówki z Liceum Ogól- 
noksztalcącego w Żninie zajęła IV miej­
sce w finale wojewódzkim (opiekun 
mgr Krzysztof Kosmowski),

- do finałów wojewódzkich w teni­
sie stołowym awansowała drużyna 
Szkoły Podstawowej w Bożejewicach 
(R. Przybyłowicz, M. Lewandowska) 
- opiekun mgr Andrzej Kurek.

JERZY KRYNICKI

Janowiec

Górą lekkoatleci 
i szachiści
Lekkoatletyka
Tomasz Krawczak, uczeń IV klasy 

Liceum Zawodowego w Janowcu, w 
czerwcu 1995 roku zdobył tytuł mis­
trza Polski w biegu na 200 metrów 
(22,66 sek.) podczas Ogólnopolskich 
Igrzysk Młodzieży Szkół Rolniczych 
w Suwałkach.

Po brązowy medal sięgnęła też szta­
feta 4x100 m, w której składzie biegł 
Tomasz Krawczak.

Na Mistrzostwach Polski Juniorów 
w Krakowie zdobył siódme miejsce w

biegu na 100 m uzyskując czas 11,18 
sek. Z tym wynikiem jest obecnie naj­
lepszym sprinterem województwa byd­
goskiego i makroregionu.

Szachy
Miody szachista Ludowego Klubu 

Sportowego Sparta Janowiec Marcin 
Szymkowiak uzyskał II kategorię sza­
chową oraz III klasę sportową Przyczy­
ni! się do zajęcia przez swoją drużynę 
trzeciego miejsca w rozgrywkach klasy A 
w sezonie 1994/95.

CZESŁAW CZULIŃSKI

Rogowo

Tylko i aż 
hokej na trawie
Sezon sportowy '95 rozpoczął się 2 

maja, w kategorii młodzików. Na boisku 
stanęły dwie drużyny z Rogowa, jedna z 
Gąsawy i jedna ze Żnina Wygrała dru­
żyna z Rogowa, drugie miejsce zajęła 
Gąsawa, trzecie żniniacy i czwarte dzie­
ci z Rogowa

Wydarzeniem o wielkiej wadze był 
28 Memoriał im. Klemensa Maciaszczy­
ka, który został rozegrany 26 i 27 sierp­
nia W memoriale udział wzięły druży­
ny: Pocztowiec Poznań, który zajął I 
miejsce, Lech Poznań - II miejsce, LKS 
Gąsawa - III miejsce, LKS Rogowo - IV 
miejsce i SENKVICE Słowacja - V miej­
sce. Główny puchar ufundował poseł 
ziemi bydgoskiej Stanisław Ciesielski.

Pierwszoligowa drużyna zajęła w 
rundzie wiosennej VIII miejsce w poło­
wie rozgrywek. Runda jesienna zakoń­
czyła się zajęciem XI miejsca w pierw­
szej lidze.

W meczach barażowych o utrzyma­
nie się w I lidze drużyna z Rogowa 
przegrała dwumecz z Siemianowiczan- 
ką Siemianowice. W meczu dodatko­
wym pokonała UPNO Stęszew i ostate­
cznie zajęła XI miejsce utrzymując się w 
I lidze.

Sukcesem drużyny seniorów było 
zdobycie I miejsca w turnieju halowym 
o puchar burmistrza miasta Gniezna i II 
miejsca z okazji 40-lecia Klubu Spor­
towego Start Gniezno. W bydgosko- 
lódzkich rozgrywkach juniorów star­
szych LKS Rogowo zajął I miejsce i 
zakwalifikował się do finałowych roz­
grywek w I Ogólnopolskiej Spartakia­
dzie Młodzieży w Poznaniu. W roz­

grywkach tych rogowiacy nie odegrali 
większej roli - zajęli VII miejsce.

W kategorii juniora młodszego w roz­
grywkach ligi bydgosko-łódzkiej chłopcy 
zajęli II miejsce i zakwalifikowali się do 
finału mistrzostw Polski zajmując tam 
VII miejsce. Przyczyną zajęcia tak odle­
głej pozycji był brak przygotowania do 
gry na sztucznej trawie, na której gra się 
szybciej. W rozgrywkach spartakiady 
wojewódzkiej młodzieżowa drużyna LKS 
Rogowo zajęła II miejsce, a drużyna 
dzieci również II miejsce.

Klub boryka się z trudnościami fina­
nsowymi. Dużą pomoc otrzymuje z bu­
dżetu Urzędu Gminy. Zarząd klubu jest 
wdzięczny wójtowi gminy Józefowi Sos­
nowskiemu za przychylność. Pomoc 
zgłosiły również w I półroczu Mogileńs­
kie Zakłady Meblowe. Zarząd liczy, że 
do końca roku obietnica zostanie zreali­
zowana Wiceprezes klubu do spraw 
sportowych Tadeusz Kluczyński powie­
dział, że w roku 1996 klub będzie osła­
biony, ponieważ odszedł do Pocztowca 
Poznań Zbigniew Juszczak. Był on 
członkiem kadry narodowej. W Pozna­
niu rozpoczął studia W nadchodzącym 
roku najprawdopodobniej zakończą ka­
rierę 2-3 zawodnicy. W tym roku naj­
więcej bramek strzelili: Zbigniew Jusz­
czak, Sławomir Szweda, Rafal Nowak 
i Paweł Katulski.

Zawodnicy rogowskiego klubu z pe­
wnością osiągnęliby lepsze wyniki, gdy­
by finanse pozwoliły im trenować na 
sztucznej trawie. Niestety, jest to w 
obecnych czasach tylko marzenie.

MARIA WARDA
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RADIOODTWARZACZ SAMOCHODOWY

BRAMY GARAŻOWE,

BOAZERIE, PARKIETY,
LISTWY WYKOŃCZENIOWE,

TRALKI, SŁUPKI, OŚCIEŻNICE,

1.

2,

ZAKŁAD USŁUG 
POGRZEBOWYCH

5.. .

6.. .

7.. .

8.. .

9.. .

10.

Kubiak-Żnin,
P. Adamkiewicz - Żnin, 
M. Kuczak-Żnin,

Śniadecki (LZS ŻDK Żnin), Moná<a Wiś­
niewska (LZS ŻDK Żnin),

hokej na trawie:
Andrzej Brzykcy (LKS Gąsawa), Jaros­
ław Gaczkowski (LKS Gąsawa), Adam 
Pieczyński (LKS Gąsawa), Waldemar 
Kuczma (LKS Gąsawa);

lekkoatletyka:
Jerzy Gasiorowski (SR Gąsawa), Maciej 
Totoń (Klub Biegacza Żnin), Stanislaw Go- 
clik (Klub Biegacza Żnin);

wspinaczka skałkowa:
V ioletta Musielak (Klub Górski Żnin),

© Ciociu Ewelino! Z okaÿi imienin - 
dużo zdrowia i spełnienia najskrytszych 
marzeń życzą Grześ i Ania.

& Moc najserdeczniejszych życzeń 
świąteczno-noworocznych dla B.R. Czu- 
balów ślą Kromrychowie ; Gogółkowa.

© Serdeczne życzenia z okazji Świąt 
dla Justyny Cybulskiej przesyła przy­
jaciółka Monika Pachukka.

© L.A.H7. Jułgom z Oćwieki spo­
kojnych, radosnych i zdrowych Świąt Bo­
żego Narodzenia życzą Kromrychowie.

© Kochanej Mirce Posłusznej z Po- 
sługowa z okazji urodzin najserdeczniejsze 
Życzenia pociechy z Mateuszka życzą 
Kubiakowie

© Najserdeczniejsze życzenia z okazji 
35 rocznicy ślubu ТВ. В udzieli im z Go­
gółkowa życzy chrześniak Jacek z żoną

© Mariuszowi i Oli na nony rok 
stuprocentowo zdrowych pacjentów na 
końcu kuracji życzy Księżyc

notesik 
bywalca

10 pkt. 

..9 pkt. 

..8 pkt. 

..7 pkt. 

..6 pkt. 

..5 pkt. 

..4 pkt. 

..3 pkt. 

..2 pkt. 

..1 pkt.

Nagrody 
do odebrania 

na naszej stacji

c
Г"I

W dzisiejszym numerze nagrodę - czyli 
10 złotych wygrała Pani Ludomira Ku­
biak, zamieszkała w Posługo wie, 88-430 
Janowiec Wlkp. Nagrodę wyślemy pocztą. 
Zwyciężczyni gratulujemy

Przypominamy, iż do jednego numeru 
przyjmujemy życzenia lub podziękowania 
na jednym kuponie od jednej osoby. Pro­
simy o przestrzeganie tej zasady, gdyż w 
przypadku przysłania kilku kuponów od 
tej samej osoby będziemy losowo wy- 
bieraćtylko jeden. Od przyszłego roku nie 
przyjmujemy życzeń od instytucji.

Kosz życzeń zamykamy we wtorki o 
godzinie 1500 Kupony, które trafią po tym 
terminie będą ukazywały się za tydzień.

2.01.96 r., (wtorek) od godz. 1400 
do T6M w Urzędzie Miejskim w Żninie,

ul.; 700-lecia 39, pokój nr 9 (parter), • 
dyżur pełni radna

Zofia Kozłowska
przewodnicząca Komisji Rewizyjnej

Zarząd Gminy 
w Gąsawie

ogłasza konkurs na stanowisko Dyre­
ktora samodzielnej jednostki budżeto­
wej d/s oświaty, kultury i kultury 
fizycznej. Kandydat powinien speł­
niać następujące warunki:
1. ukończone studia wyższe
2. posiadać znajomość problemów 

oświaty
Oferty powinny zawierać:
1. kwestionariusz osobowy
2. życiorys z opisem przebiegu doty­
chczasowej pracy zawodowej
3. odpis dyplomu potwierdzającego 

posiadane kwalifikacje zawodowe
4. opinię z ostatniego zakładu pracy.
5. oferujemy atrakcyjne 

wynagrodzenie.
Oferty należy składać w Urzędzie 
Gminy w Gąsawie ul. Żnińska 8, po­
kój nr 2 w terminie do 12 stycznia 
1995 r.
Bliższe informacje można uzyskać pod 
nr. tel. Gąsawa 10.

Zarząd Gminy Gąsawa

Dolaciński, Żnin, ul. Szpitalna 34, tel. 
20-993.
□ Gabinet neurochirurgiczny, lekarz
medycyny Piotr Malukiewicz, neuro­
chirurg - leczenie laserem. Żnin ul. 
Składowa 4, wtorek godz. 1630. Rejes­
tracja telefonicznie Żnin tel. 22-300, 
Bydgoszcz tel. 396-153. '
PRACA
□ Jesteś zdecydowany zarabiać po 
godzinach pracy w Netvork Marketing 
zadzwoń. Tel. (0534) 26-919 w godz. 
15“ do 17м I po 21м.

Żnin, ul. Gnieźnieńska 1
(przy magazynie paszowym "Rolnika")

PALUCZANIN ŻNIN e 28-30 
XII: Batman Forever, USA, 121., 17® Г 27- 
29X11: Szósty zmysł, USA, 15 1., 19м

Wfife i BISKUPIN 
Rezerwat Archeologiczny, codziennie 9®- 
17®. SZUBIN © Muzeum Ziemi Szu- 
bińskiej, ul. Winnica 15. Czynne od wtorku 
do piątku 10M-13M oraz w piątki 17M-19°° , 
ponadto po uprzednim zgłoszeniu w Mu­
zeum; program Zima (grudzień - luty): Ekspo­
zycja specjalna Drogi do niepodległości, 
ekspozycje stałe: Dzieje Szubina i Pałuk, 
Powstanie Wielkopohkie, Historia harcerstwa 
szubińskiego, Kolekcjonerstwo. © Szubiński 
Dom Kultury - Galeria Plama’s,ul. Kcyńska 
13: Wystawa malarska artysty plastyka Ro-

I 
mana Terzyka - do 29 XII w godz. 8M-18M. 
© Izba Tradycji 16/2 Pułku Ulanów Wiel­
kopolskich im. gen. Gustawa Orlicz-Dre- 
szera, wystawa pamiątek 16/2 Pułku Ułanów 
Wielkopolskich czynna po zgłoszeniu: Mi­
chał Jarocki, ul. Konopnickiej 10, Szubin. 
ŻNIN © Muzeum Ziemi Pałuckiej, Sufra- 
gania - ul. 700-lecia 24, od wtorku do piątku 
900-18м, w poniedziałki - nieczynne. Eks­
pozycja stała: Dzieje miasta Żnina i Wybitni 
ludzie Żnina. Wystawa czasowa: 35 lat twór­
czości Edmunda Kapłońskiego. Baszta, pl. 
Wolności 11, czynna po uprzednim zgło­
szeniu w muzeum Sufragania. Ekspozycja 
stała: Etnografia Pałuk. © Galeria Ziemi 
Pałuckiej Mariusza Niewolskiego, ul. 700- 
lecia 4. Sprzęt gospodarczo-rolniczy w okre­
sach 1931-1975, w sobotę i niedzielę po 
uprzednim zawiadomieniu, tel. 20-534. WE­
NECJA © Muzeum Kolei Wąskotorowej w 
Wenecji koło Żnina (oddział Muzeum Ziemi 
Pałuckiej w Żninie). Ekspozycja stała: Paro­
wozy i inny tabor kolei wąskotorowej'. Czynne 
codziennie od 9M do 15 м.

Andrzej Chmielewski
Żnin, ul. Górska 10, 

tel. 21-467,
Żnin, ul. Św. Floriana 1 

(przy dużym kościele) 

TRUMNY PO CENACH 
PRODUCENTA 

CENY KONKURENCYJNE

Q OGŁOSZENIA

DZIAŁKI. LOKALE
□ Sprzedam działki budowlane 1000 
m2 przy ul. Polnej 4. Czesław Stępień, 
Cerekwica, teł. 20-022.
MOTORYZACYJNE
□ Sprzedam forda escorta 1,6 L, r. 81, 
srebrny metalik, stan bardzo dobry, od 91 
r. w Polsce, nie składak, pełna dokumen­
tacja. Żnin, tel. (0-534) 22-050.
□ Sprzedam fiata 126 p, r. 81. Żnin, ul. 
Szpitalna 59.
□ Sprzedam fiata 126 p, r. 86. Tel. 24- 
604.
□ Sprzedam trabanta. Gąsawa, ul. 
Leszka Białego 3.
□ Sprzedam fiata 125p do remontu, 
na chodzie. Palmierowo 8, Sarnecki.
□ Sprzedam fiata 126p, r. 90 X. 
Wiadomości: Stanisław Pyzalski, Bo- 
żejewiczki, po 15м.

KUPIĘ. SPRZEDAM
□ Gniotownik niekompletny, kosiarkę 
Osa i lebiodę sprzedam. Roman Woj­
ciechowski, Szelejewo 44.
□ Sprzedam tarcicę nieobrzynaną. Tel. 
847-213.
□ Telewizor kolorowy grunding z pilo­
tem lub telefunken z telegazetą, ante­
nę telewizyjną pokojową sprzedam. 
Żnin, tel. 21-863.
□ Sprzedam maszynę do szycia. Żnin, 
tel. 21-863
□ Sprzedam działkę budowlaną. Żnin, 
ul. Polna 1.
□ Sprzedam prosięta 30 szt. Zbigniew 
Głowski, Łysinin.
□ Kupię jęczmień i pszenicę paszową. 
Żnin, tel. 21-189.
□ Sprzedam aparat fotograficzny Ca­
non EOS 500 z obiektywem ZOOM 
LENS EF, 35-80 mm, 1:4-5,6, na 
gwarancji. Tel. (0-534) 24-500.

USŁUGI
□ Dorabianie kluczy domowych m in. 
lob, gerda, tur, rom itp. oraz samocho­
dowych, w tym specjalne. Awaryjne 
otwieranie samochodów i mieszkań. 
Żnin, ul. Szpitalna 2 (15м-19м), tel. 
22-072 (całą dobę).
□ Wypożyczam, szyję modne, atrak­
cyjne suknie ślubne z katalogów za­
chodnich i krajowych. Żnin, ul. Słone­
czna 18. Zapraszam od 11м do 18м.
□ Videofilmowanie z obróbką kompu­
terową: wesela, śluby i inne okazje. 
Szybko - tanio - fachowo. Włodzimierz

APT&K; BARCIN ■ Apteka, ul. Polna 
6 - poniedzialek-piątek 8®-18®, sobota 8®- 
13®, w niedzielę zamknięta, tel. 83-31-65. ■ 
Apteka, pl. 1 Maja 13 - poniedzialek-piątek 
8®-18®, soboty 8®-15®, tel. 83-23-19. 
DĄBROWA ■ Pod Lipami, codziennie 8M- 
15°°, czwartki 13°°-18M. KCYNIA ■ Pod 
Orłem, Rynek 8 - dni robocze - 800-2000, 
wolne soboty - 8M-14M, pracujące soboty 
8 °°-լ g00 5 w niedzielę zamknięta. Pełni cało­
dobowy dyżur - domofon przy aptece lub tel. 
847-317. SZUBIN ■ Do końca grudnia 
dyżur nocny - apteka Pod Orłem, ul. 3 Maja 
24, tel. 84-21-28. Pizez cały styczeń dyżur 
nocny (pracownik na miejscu) pełni apteka 
Esculap przy ul. Bema 3, tel. 84-21-98. ŻNIN
■ Do 31 XII dyżur nocny (pracownik na 
miejscu) pełni apteka Panaceum przy ul. 700- 
lecia. Od 1 stycznia 96 r. pogotowie pracy 
(pracownik przychodzi na wezwanie) - Pałuc­
ka.

i IW DAMASŁA­
WEK ■ Kawiarnia Arthur w Domu Kultury - 
codziennie 17м-23 м. JANOWIEC ■ Drink 
Bar, ul. 3 Maja 12 - codziennie 6M-2M. ■ 
Grand Cajfe, ul. Dworcowa 20, codziennie 
12м-24м. ■ KCYNIA ■ Delikatesy Wrzos, 
Rynek 21 - codziennie 10M-24M, 31 XII 10м- 
22м, 1 I 10м-22м ■ Delikatesy, ul. Poznańs­
ka 43 - w dni powszednie 7M-24M, w niedzie­
lę 10M-24M, 31 XII 8M-23M ■ Delikatesy 
Złoty Róg, ul. Poznańska, 31 XII 7M-18°° ■ 
Delikatesy - Nowak, ul. Poznańska 31 XII 
8M-23M ■ Merkury GS, Rynek, 31 XII 8M- 
13 м Delikatesy Kometa, Rynek, 31 XII
10M-19M, 1 I 12M-18°° ■ Sklep Spożywczy 
Wiśniewscy, Rynek, 31 XII 8M-13M ■ De­
likatesy GS, ul. Dworcowa, 31 XII 8M-13M ■ 
Sklep Spożywczy Nowak, ul. Dworcowa, 31 

ХП 8M֊13M SZUBIN ■ Sklep Spożywczy 
GS, Rynek 1 - poniedziałek-sobota 600-24 м ■ 
Sklep Spożywczy GS, ul. Młyńska, 30 XII - 
jak w pracująca sobotę, 31 XII i 119°°-13M ■ 
Sklep Spożywczy GS ul. Bema, 30 XII - jak 
w sobotę pracującą. 31 XIĘ 1 I 9M-13M ■ 
Sklep Spożywczy GS, ul. 3 Maja, 30 XII - jak 
w sobotę pracującą ■ Sklep Spożywczy GS, 
ul. Kcyńska (przy Zakładzie Poprawczym) - 
30 XII - jak w sobotę pracującą ■ Delikatesy, 
ul. Nakielska 2 - codziennie 8M-23M, w nie­
dzielę 8M-20M ■ Delikatesy, ul. Nakielska 
13, 31 XII 8M-15°°, 1 I nieczynne ŻNIN ■ 

Delikatesy, Jedynka, pl. Wolności 7. Piątek- 
sobota czynne całą dobę, poniedziałek- 
czwartek 6M-21M, niedziela 9M-14M, 31 XII 
9M-14°°,31 ХП dyżur 14M-7M 11 ■ Delikatesy 
15, ul. Kościuszki, 31 XII dyżur 13M-20°°, 1 I 
sieć detaliczna PSS nieczynna, 30 XII - 
wszystkie sklepy PSS pracują jak w sobotę 
pracującą ■ Delikatesy Lusia, ul. Kopernika 
5a - poniedziałek-sobota 6M-23M, w niedziele
1 święta 9W-19°°, 31 XII 8M-18M, 1 I - jak w 
niedzielę ■ Kawiarnia Arkadia, ul. Aliantów
2 codziennie 10M-23°°. ■ Cafe-bar Crocade- 
ro, ul. Czarnieckiego, codziennie 10M-23°°.
■ Klub Disco-Brześć w Brzyskorzystewku: 
w dni powszednie 1800-22м, w piątki 20м- 
2м, w soboty 20M-3M, w niedziele 18M-24M.
■ Restauracja Chianti, ul. Mickiewicza: 8M- 
2M. ■ Kawiarnia Parkowa, ul. Szkolna 26, 
poniedziałki, wtorki i czwartki 16M-23M; w 
piątki, soboty i niedziele 16°°-24M.

Już od XII 95 kupując na naszych stacjach benzynowych 
towary za sumę minimum 15 zł (osoby prywatne) 
lub 50 zł (firmy) możecie Państwo wziąć udział 

w kolejnej edycji naszego konkursu 

"Karta stałego Klienta11
W grudniu główną nagrodę stanowi:

Prosimy o czytelne wypełnienie kuponu, wycięcie dokładnie wg ramki i wysianie w 
kopercie do 31 stycznia 1996 r. pod adres: 88-400 Żnin, skrytka pocztowa 10, Redakcja 
Tygodnika Pałuki Pismo Lokalne z dopiskiem na kopercie Plebiscyt 95.

Oto zgłoszeni kandydaci: 
judo:

Magdalena Brewka (MGOKSiR Barcin), 
Joanna Maciejczak (MGOKSiR Barcin), 
Paweł Maladia (Pałuczanka Żnin), To­
masz Maladia (Pałuczanka Żnin), Ag­
nieszka Szeleżynska (Pałuczanka Żnin),

piłka nożna:
Andrzej Lisiecki (Pałuczanka Żnin), Ra­
dosław Stelniaszewski (Pałuczanka Żnin), 
Rafał Witucki (Pałuczanka Żnin), Ro­
man Kwiatkowski (l.FC. Brudzyń),

sporty motorowodne:
Tadeusz Haręza (MKŻ Żnin), Mariusz
Trochim (MKŻ Żnin), Karol Susz (MKŻ Jacek Kwieciński (Klub Górski Żnin), 
Żnin); Marek Krzemiński (Klub Górski Żnin),

szachy : Wincenty Suchańsld (Klub Górski Żnin).
Łukasz Bugalski (LZS ŻDK Żnin), Jerzy GRZEGORZ BERDYSZ

Przepraszamy serdecznie Zarząd Gmi­
ny w Gąsawie za dwa błędy w ogło­
szeniach, jakie zamieściliśmy w ostatnim 
numerze. W życzeniach dla mieszkańców 
przy przepisywaniu tekstu popełniliśmy 
błąd, przepisując, zamiast Zarząd Gminy 
- Zarząd Miejski. Na swe usprawied­
liwienie mamy tylko to, że Gąsawa była 
przecież kiedyś miastem.

Drugi błąd był poważniejszy, a wy­
nikł z pośpiechu i formy przekazania 
informacji (ustnie) o powtórnym zamiesz­
czeniu ogłoszenia, w związku z czym 
zamieściliśmy nie to, które trzeba. Obok 
owo ogłoszenie w prawidłowej formie. 
Jest nam przykro za zamieszanie, które 
wywołaliśmy. (dk)

"Pałuki" - Pismo Lokalne, X
pi. Wolności 7, i

&&-4O0 Żnin, tel.209-20 i

a oprócz lego kilkadziesiąt innych wartościowych nagród.

Pierwsi Stall Klienci naszych stacji już wygrali: 

W. Nowicki - Żnin, 
M. Płażewski - Żnin, 
J. Tomajczyk - Żnin, 

S. Stanula - Bożejewiczki

OKNA, DRZWI,



FELIETONY, KOMENTARZE

DOMINIK KSIĘSKI

Polska kultura budowlana
lata 1945-1995

Zabytkowe fotografie

Jasełka w 1958 roku

■■■
Czy jednak nie będąc wielkimi 

tradycjonalistami, zachwyceni dobra­
mi współczesnej cywilizacji, w przed-

Miałem sen.
Śniło mi się, że jechałem auto­

stopem. Jako że podróż była długa, 
przysnąłem i - gdy wysiadłem, nie 
wiedziałem w ogóle, gdzie jestem. 
Środek dużego miasta. Niedaleko zza 
domów wylania się Pałac Kultury i 
Nauki, nieotynkowany, z górnymi pię­
trami spowitymi mgłą. Powietrze nie­
zwykle przejrzyste. Spoglądam wo­
kół, a tu ludzie biednie ubrani, z 
tobolkami, jakby tuż po wojnie.

Nagle mgła się podnosi i widzę, że 
Pałac nie jest dokończony, górne pię­
tra w rusztowaniach. Gdzie ja jestem, 
czy podróżowałem w przestrzeni, czy 
w czasie? Pytam, co to za miasto i 
jakaś kobieta odpowiada: - Władywo- 
stok.

We wrześniu poznawałam jedno z 
osiedli Leszna. Aby dostać się na to 
osiedle musiałam jechać około pól 
godziny z dworca PKP autobusem nr 
0. Wcześniej Leszna nie znałam. Za­
sięgałam więc informacji u różnych 
osób.

W wielu wypowiedziach pojawiał 
się pan Jan. - Na pewno pani pozna, 
że to Jan, gdy go Pani zobaczy. Kto to 
jest? - No jak to kto? Czarodziej!

Któregoś dnia jechałam wspom­
nianym autobusem linii 0. Chyba na 
drugim przystanku za dworcem PKP 
wsiadł pan po sześćdziesiątce, w dłu­
giej, czarnej pelerynie, w czarnych 
kaloszach, w czarnym kapeluszu za­
słaniającym część siwiuteńkich, dłu­
gich do ramion włosów. Miał jeszcze 
siatkę - taką szmaciankę (którą dziś 
wyparły reklamówki), laskę, a w dru­
giej ręce wielki bukiet kolorowych 
kwiatów sierpniowo-wraeśniowych. 
Idąc przez autobus ze wszystkimi się 
przywitał, każdemu podał rękę, zapy­
tał: - Dokąd jedziemy? - Co dzisiaj 
mamy na obiad?... W końcu usiadł 
koło jakiejś pani, stwierdziwszy, że 
właśnie przy niej będzie czuł się bez­
piecznie i nadal rozmawiał ze współ­
pasażerami autobusu.

Nagle ten autobus, nocny, pełny 
milczących ludzi w ogóle nie zwraca­
jących na innych uwagi - ożył. Zaczę­
liśmy rozmawiać, opowiadać sobie 
skąd wracamy, dokąd jedziemy, po co 
to robimy... Później pan Jan wysiadł, a 
my dalej rozmawialiśmy... Czarodziej!

Rzeczywiście tylko czarodziej mógł 
sprawić, że w tym autobusie ludzie 
zaczęli zwracać uwagę na drugiego 
człowieka.

Za to w Żninie, wracając później 
widziałam na ul. Kościuszki pana, 
który przechodził z jednej strony uli­
cy na drugą, potykając się ciągle (bo

był w stanie wskazującym na spoży­
cie). Co zbliży się do kogoś, ten ucie­
ka. Wyglądało to tak, jakby rozganiał 
przechodniów... A tymczasem on 
chciał się tylko dowiedzieć od kogoś, 
jak można dojść do postoju taksówek. 
Był załamany, a ludzie uciekali od 
niego.

Życzę więc Paluczanom na Nowy 
Rok, aby pojawił się na Pałukach 
Czarodziej, który spowoduje, że nie 
będziemy uciekać od drugiego czło­
wieka. O podaniu ręki nie wspomnę.

PAŁUCKA KLUSKA Z MAKIEM

Sen we śnie

Głównym elementem komercji w 
serialu jest miłość Joela i Maggie. 
Niby to się kochają, niby nienawidzą, 
ale zawsze znajdują porozumienie. Po­
trzebują blisko pięciu lat, by sobie 
uzmysłowić, że ich miłość to nie wy­
mysł.

Najlepiej jest to ukazane w nieco 
melancholijnym i osobistym odcinku, 
w którym Joel postanawia wrócić do 
Nowego Jorku. Nawet po rozstaniu z 
Maggie i prowadzeniu innego trybu 
życia w niedaleko położonej wiosce 
pragnie powrotu do życia w wielkim 
mieście. Przez pięć lat stara się zrozu­
mieć mieszkańców Alaski i ich od­
mienność. Nawet mu się to udaje. 
Fieishman próbuje stać się takim jak 
mieszkańcy Ciceli, ale czyni to wbrew 
sobie. Życie w wielkiej aglomeracji 
jest dla niego wszystkim. Największy 
ból z powodu odejścia Joela odczuwa 
Chris, który sprytnym fortelem pró­
buje pozbyć się nowego doktora - 
Capry. Musi jednak pogodzić się z 
odejściem swego doktora i przyjaciela.

Często i my miewamy podobne 
problemy w życiu. Czy jednak potra­
fimy sobie z nimi poradzić tak jak 
mieszkańcy kultowego już Ciceli? Czy 
w ogóle możliwe jest tego typu życie? 
Czy istnieją tacy ludzie i czy napraw­
dę takiego życia chcą?

Cenię bardzo ten serial za jego 
prostotę, za to że jest naturalny i 
pozbawiony dziwnych efektów spe­
cjalnych. Lubie go za to, że opowiada 
o problemach ludzi i o tym jak sobie z 
nimi radzą.

Każdy odcinek zawiera jakiś mo­
ral. Jest to więc także film, który uczy 
jak żyć, kochać, szanować innych i 
przebaczać. Myślę, że nawet my mo­
żemy być tacy jak mieszkańcy Ciceli. 
Musimy jednak tego chcieć i pozbyć 
się swych największych wad.

ARKADIUSZ MAJSZAK

miała, bo miała, ale widać było bez 
lornetki, że od chwil, gdy widzowie 
za nią szaleli upłynęło sporo czasu. I 
oto nadszedł moment gorącego tańca 
solowego. Zanim zabrzmiały pierw­
sze takty habanery Zbyszek, całkiem 
donośnie, zwrócił się do mnie:

- Janusz! Zamknij oczy. Ona chce 
tańczyć... A siedzieliśmy w pierwszych 
rzędach i na sali panowała nabożna 
cisza. Po dramatycznym apelu zakłóci­
ły ją jednak chichoty na widowni. Ta­
niec się jednak odbył, a ja na Carmen 
po raz drugi poszedłem - już bez Zbyszka 
- po trzech latach. Śpiewała (i tańczyła) 
ją wówczas Antonina Kawecka. Oczu 
zamykać nie musialem.

JANUSZ KSIĘSKI

Wpadła mi ostatnio w ręce książka 
dotycząca pierwszych szeroko zakro­
jonych prac inwentaryzacyjnych ma­
łych miasteczek. Przeprowadzono je 
na tzw. ziemiach odzyskanych pod 
koniec lat 40 tych. Oto fragment, który 
szczególnie mnie usatysfakcjonował:

“Co działo się w inwentaryzowa- 
nych na Śląsku miasteczkach? Wia­
domo było, że mają one typowe plany 
i9-wieczne, rozsądne i ciekawe. Za­
chowane fragmenty zabudowy z tego 
okresu wybijają się pięknem i malow- 
niczością. Plan z 1949 roku ujawni! 
zmiany pozornie niewielkie: pojawiły 
się nowe budynki mieszkalne, często 
nowe ulice, nowe zespoły stodół. Jed­
nakże w układzie przestrzennym za­
szły zmiany kolosalne. Zniknęły dre­
wniane parterowe domki o tradycyj­
nych formach ludowego budownictwa, 
dachy kryte gontem, drzewa na podwó­
rzach, a powstały “murowane skrzy­
nie”, o dwóch kondygnacjach z modny­
mi “ weneckimi” oknami, z olbrzymimi 
otworami witryn sklepowych, kryte 
płaskimi blaszanymi dachami.

Kcynia w świąteczne dni

Dokładna analiza form architekto­
nicznych, proporcji, harmonii otworów, 
dachów, gzymsów wypadła fatalnie.”

W podsumowaniu wyciągnięto 
wniosek: “kubatura 50 tys m3, war­
tość budowlana 300 min zl, wartość 
kulturalna - zero." Dodatkowo wska­
zano na fakt, że tak budowane domy 
są wzorem dla następnych. Tym sposo­
bem szerzy się zatruwanie krajobrazu, 
kaleczenie pojęcia piękna, zaprzepasz­
czanie wielkich wartości codziennego 
oddziaływania wychowawczego prze­
strzeni właściwie ukształtowanej.

"Budynki piętrowe miał zatwier­
dzać architekt powiatowy. Jednakże 
ustalono, że zatwierdzone projekty by­
ły traktowane wyłącznie jako doku­
ment pozwalający na rozpoczęcie bu­
dowy, ale nie służyły do tego, by je 
wiernie realizować. Projektowało się 
od ręki w czasie budowy, a ostateczny 
szlif nadawała budynkowi fantazja maj­
stra budowlanego i właściciela. Nigdy 
prawie nie myślano o otoczeniu, nieli­
czne wyjątki potwierdzały tylko regułę.

Inne ustalone przyczyny zaistnia­
łego fatalnego stanu miasteczka to: 
ogólny poziom kulturalny właścicieli 
nieruchomości, stosunki gospodarcze 
zmierzające do zaspokojenia minimal­
nych potrzeb mieszkaniowych, zmiana 
upodobań ludzi, przemiany w struktu­
rze zawodowej, a przede wszystkim 
przejęcie przez małe miasta zupełnie 
nieznanych dotąd zadań w związku z 
przebudową ustroju społecznego.”

Ten zapomniany tekst sprzed lat 
udowadnia mi dobitnie jedno: można 
spać spokojnie. Można spać spokoj­
nie - od połowy wieku tkwimy w tym 
samym bagnie dziadostwa. I nic się 
nie zmieniło...

PAWEŁ HAŁABURDZIN 
architekt

Czarodziej 
potrzebny od zaraz

Dlaczego lubię 
Przystanek Alaska?
Przystanek Alaska gości na ekra­

nach naszej telewizji od ponad dwóch 
lat. Serial, który ma swoich zagorza­
łych zwolenników, jak i przeciwni­
ków. Wydaje się jednak, że więcej 
jest takich, którzy kochają ten film. 
Są zakładane fan-kluby Przystanek 
Alaska. Telewizyjna dwójka organi­
zowała rok temu akcję o nazwie Przy­
stanek Dwójka chcąc ukazać życie i 
pracę ludzi z małych miasteczek - 
takich jak Ciceli, fikcyjne miasteczko 
z serialu.

Myślę, że nie każdy z nas rozumie 
treść tego filmu. Spotkałem się ze 
zdaniem, że film jest psychiczny. Py­
tam: dlaczego? Odpowiadają, że nie 
wiedza o co tam chodzi.

Sami aktorzy mówili tak: jeżeli ten 
film się komuś podoba, to jest to 
osoba o dobrym charakterze, nieobo­
jętna na cierpienie innych ludzi, do­
strzegająca piękno życia. Czy każdy z 
nas nie marzy o życiu w miasteczku, 
w którym wszyscy rozmawiają o swo­
ich problemach, nie czują się wyob­
cowani, dostrzegają piękno życia?

Fascynuje mnie piękno Alaski. To, 
że ludzie tak wspaniale potrafię z nią 
żyć w zgodzie, że emanuje energią i 
wyzwala ją w człowieku.

Dziś mamy 48 stopni Fahrenheita 
w miasteczku Ciceli na Alasce, która 
znajduje się na północnoamerykańs­
kim kontynencie na planecie zwanej 
Ziemią. Tu mówi wasz Chris-o-pora- 
nku z rozgłośni KBHR.

Chris jest dla mnie najbardziej war­
tościową postacią serialu. Pracuje w 
rozgłośni KBHR, jest samoukiem i 
niezłym wzorem do naśladowania. Je­
go największym skarbem jest umieję­
tność udzielania rad oraz to, że potrafi 
przebaczać. Maurice, Ed, Holling, 
Shelly, a nawet licząca tylko na siebie 
Maggie, czy trochę zagubiony Joel 
przychodzą do Chrisa po radę.

«շ archiwum i z pamięci **************

Artystyczne SOS!
Zbyszek Frankowski, postać na pe­

wno niebanalna - onże nawet kierowni­
kiem żnińskiego PDK był - słynął z 
ostrego dowcipu i bezceremonialności.

W 1949 r., po maturze, a w trakcie 
egzaminów wstępnych na różne po­
znańskie uczelnie, żnińscy abiturien­
ci, m.in. Michał Derech, Zbyszek 
Okoniewski, no i ja spotkaliśmy się z 
nim w grodzie Przemysława i uczciliś­
my to spotkanie rodaków zbiorowym 
pójściem do opery. Między innymi.

Dawano właśnie - jak mówiło się 
w królewskim grodzie Piastów - Car­
men Bizeta, a więc nie byle gratka. 
Tytułową rolę śpiewała primadonna 
co prawda, ale z wczesnych chyba lat 
międzywojennych, Emma S. Głos

Styczeń 1958 r. Jasełka - przedstawienie w salce parafialnej, która była przy kinie 
Pałuczanin (później kawiarnia Zacisze, obecnie - lumpex) 4 1) Józef Marosz (św. 
Józef); 4՜ 2) Anna Biegała; 4 3) Krystyna Kaczmarek; 4 4) Anna Gawełda; 4 5) 
Wanda Smorowska; 4 6) Aurelia Berdysz; 4 7) Stanislaw Lang (król); 4 8) Czeslaw 
Smorowski (król); 4 9) Kazimierz Zdrojewski; 4 10) Tadeusz Sobociński; 4 11) 
Krzysztof Łabiszak; 4 12) Maciej Sobociński; 4 13) Marek Bielski; 14) 4 Andrzej 
Nowicki; 4 15) Magdalena Sobocińska (św. Maria); 4 16) Grzegorz Berdysz; 417) 
Andrzej Kurto; 4 18) Marek Napierała; 4 19) Bernard Marosz; 4 20) Marek 
Gawelda; 4 21) Marian Derech; 4 22) Kazimierz Jańczak (król); 4 23) Maria 
Marosz; 4 24) Krystyna Ulatowska; 4 25) Wanda Derech; 4 26) ? Nowakowska; 4 
27) Maria Kaczmarek

W tym roku Kcynia na święta 
Bożego Narodzenia ładnie się prezen­
towała. Choinka na Rynku została 
bogato oświetlona kolorowymi lamp­
kami; podobnie naturalne choinki przy 
Szkole Podstawowej nr 3 i posesji 
Jana Adamskiego. Okazale prezen­
tuje się świąteczny wystrój przy inter­
nacie liceum, gdzie obok choinko­
wych iluminacji króluje okazały świę­
ty Mikołaj.

Bardziej o dekorację witryn skle­
powych zadbali właściciele. Coraz ba­
rdziej powszechne staje się dekoro­
wanie kolorowymi lampkami choinek 
w przydomowych ogródkach. Tak jest 
na przykład na Osiedlu Libelta, przy 
ulicach Poznańskiej, Wyrzyskiej, Wi­
tosa, Szubińskiej. Przysparza to miastu 
uroku, stwarza świąteczną atmosferę.

Tegoroczne święta Bożego Naro­

dzenia upłynęły w zimowej scenerii. 
W wigiiię i pierwsze święto ptzymrozi- 
lo, w drugie święto spadło sporo śniegu.

Opis świąt Bożego Narodzenia by­
łby niekompletny, gdyby nie napisać o 
tłumach udających się na Pasterkę. 
Kcyńskie kościoły pękały w szwach.

świątecznej gorączce, w pogoni za 
zyskiem i wyszukanymi prezentami, 
omamieni iluzorycznymi obietnicami i 
wizjami przyszłości, nie zatraciliśmy 
ducha i sensu narodzenia boskiej Dzie­
ciny w ubogiej betlejemskiej grocie?

JÓZEF MAROSZ
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